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Ipłata na „CZAS“ 
igo kwietnia 1883 r. 
z ka pocztowg w państwie 


Jeden z dzienników wiedeńskich donosi, że cią- 
gły przyrost cyfry więźniów (w ostatnich pięciu 
latach cyfra ta podniosła się o 1,500 głów) i 
wzmagające się ztąd przepełnienie zakładów kar- 
nych i więzień sądowych zniewoliły ministerstwo 


Austryackiem: sprawiedliwości do zarządzenia różnych środków 

na kwartał na 1 miesąc |celem zaradzenia tym niedogodnościom. Wpraw- 

BZ złr. 6 złr 2:50 dzie dopiero przed Setene pelei MaR nn dwa 
Z przesył, emret nowe zakłady karne, jeden w Pilźnie czeskiem, 
przesyłką pocztową do Niemiec : drugi w a och tego buduje się więzie- 

na pół roku na kwartał na 1 miesiąc [nie dla mężczyzn w Stanisławowie, wszystko to 
88 marek - Hd marek 6 marek. jednak jest niewystarczające wobec wzmagających 


Uprasza Się o wczesne zamawianie i wyrażne. wy- 
pisanie nazwiska i miejsca odbioru albo nadesłanie 
dawnej opaski drukowanej z adresem. 5 

Mg Prenumerata liczy się tylko 
od pierwszego do ostaątmiego dnia 
w miesiącu. TZRE ; 

Prenumeratę najdogodniej przesyłać przekazem 
poczłowym. 


Cena „Czasu* zagranicą ogłoszona jest w tytule 
każdego "Numeru. 


odsiadują karę w zakładach, gdzie stykają się 
częstokroć z niepoprawnymi, kilkakrotnie karany- 


dzielnych celach. Z tego powodu ministerstwo 
sprawiedliwości dąży do urządzenia w ten sposób 
zakładów więziennych, aby: najpierw osoby znaj- 


"| lone. od zasądzonych już więźniów, a dalej, aby 
ile możności został . przerwany wszelki związek 
pomiędzy młodymi i lżejszej. kategoryi przestęp- 
cami z jednej .a nałogowymi i zatwardziałymi 


Kraków 4 kwietnia. 


sądach w Libercu (Reichenberg), Cieszynie, Try- 
dencie, Roveredo i Bruex i poczyniono przygoto- 
wania do przebudowania więzień w Ried, Insbrucku, 
Opawie i Suczawie. Tym: sposobem ministerstwo 
sprawiedliwości spodziewa się zaradzić dotychcza- 
sowym niedogodnościom i usunąć kwestyę prze- 
pełnienia. więzień, z których niejedno stało się o- 
gniskiem chorób epidemicznych. 

W. kołach wojskowych zajmują się obecnie pro- 
jektem, który ma zmienić zupełnie stosunki gar- 
nizonowe kawaleryi austryackiej. W Austryi, jak 


Przegląd i Polityczny. 


Wczoraj już po, zamknięciu dziennika o 10-ej 
godzinie wieczorem, otrzymaliśmy następujący te- 
legram : ; 

Lwów 3 kwietnia. Głosujących było 2868, 
Zacharjewicz otrzymał 1281, Romanowicz 
1214, Gryziecki 336 głosów. W poniedziałek 
odbędzie się wybór ściślejszy między dwoma pier- 
wszymi kandydatami. 


W sobotę i w niedzielę odbyły się dwa posie- 
dzenia centralnego komitetu wyborczego dla wscho- 
dniej Galicyi, pod przewodnictwem ks. Jerzego 
Czartoryskiego. Załatwiono kilka spraw bie- 
żących i postanowiono przedsięwziąć kroki celem 
zawiązania brakujących komitetów miejscowych 
w dwóch okręgach wyborczych. Na wniosek ks. 
Adama Sapiehy uchwalono ułożyć listę kandy- 
=- datów, których wybór w posiadłościach większych 
= byłby pożądanym i zalecić ich wyborcom do 
_ uwzględnienia, Celem ułożenia takiej listy wy- 
= brano komisyę, do której weszli: ks. Jerzy Čz ar- 
= toryski, ks. Adam Sapieha, hr. Antoni Go- 
SE, ki, Dr Euzebiusz Czerkawski i p. Sta- 
4" mi Polanowski. W końcu postanowiono 
_ wezwać marszałków powiatowych, a w razie nie- 

możności mężów zaufania we wszystkich okręgach 

wyborczych większych posiadłości, aby urządzili 

zjazdy wyborców i przedstawili wyborcom wśród 
= akeyi listę kandydatów, przez komitet centralny 
_' zalecić się mających. 


wizye a choćby nawet pułki; kawalerya rozloko- 


wet w sztabowych załogach znajduje się zazwyczaj 
jeden a najwięcej dwa szwadrony. Otóż. obecnie 


miastach przystąpiono już nawet do budowy ta- 


cie praktyczności projektowanego systemu są dość 
podzielone. Z wielu stron odzywają się głosy, że 
przy dotychczasowym systemie łatwiejsze było 
należyte przygotowanie kawalerzysty, zresztą i: ze 


wyższość nad projektowanym. Cokolwiek jednak— 
pisze Presse — pewną jest rzeczą, że stosunki 
dyslokacyjne naszej kawaleryi: ulegną w najbliż- 
szym czasie znacznym zmianom. Koła fachowe 
domagają się zarazem rozlokowania w ten spo- 
sób kawaleryi, aby. w pasie północnym zachodniej 
Galicyi znajdowały się liczniejsze, niż dotychczas 
oddziały. kawaleryi, a to w celu wypełnienia zna- 
eznych luk w garnizonach nadgranicznych. 
Jak donosi. Wiener Abendpost, w Węgrzech 
rozwija się żywa agitacya w celu zniewolenia 
osiadłych w Bukowinie t, z. Csango - Madydrów 
do powrotu na ziemię węgierską. W Peszcie utwo- 
rzył się osobny komitet, który postanowił pokie- 
rować tą sprawą i dostarczyć uboższym emigran- 
tom środków -do powrotu i zapewnienia. nowej 


Ciała ustawodawcze w Austryi, rozpoczynają 
w tym tygodniu pracę swoją po świętach. W Izbie 
deputowanych, jak już kilkakrotnie podnosiliśmy, 
nowella szkolna będzie najważniejszym przedmio- 
tem narad podczas drugiego okresu bieżącej se- 
syi. Agitacya pozaparlamentarna przeciw tej no- 

. welli trwa ciągle, a nader jest ożywioną w Cze- 
chach. Do jakiego stopnia jest zaś tam wyśrubo- 
waną, dowodem uchwała rady gminnej w Luto- 
mierzycach, gdzie petycya przeciw nowelli uchwa- 
loną została nader skromną większością i to po 
zaciętej walce; mniejszość bowiem broniła stano- 
wiska, że chłopi pragną skrócenia czasu uczę- 
szczania obowiązkowego do szkoły, i że dzieci 
w ostatnich dwóch latach nie uczą się już nie 
więcej nad to, czego się już w poprzednich kla- 
sach nauczyły. 


posiedzenie, na którem przewodniczący Paweł So- 
missich oświadczył, że kwestya ekspatryacyi i 
impatryacyi zostanie uregulowana pomiędzy rzą- 
dami obu połów monarchii. Na koszta repatryacyi 
złożono w kilku dniach 40,000 złr. 


się ciągle potrzeb, Obok tego jedna jeszcze oko- 
liczność wchodzi tutaj w rachubę. Długoletnie do- 
świadezenia przekonały, że przestępcy skazani po 
raz pierwszy na karę więzienia, skorsi są po od- 
bytej pokucie do popełnienia nowych zbrodni, gdy 


mi więźniami, niż w razie, gdy zamknięci są w od- 


dujące się w śledztwie, zostały. zupełnie -oddzie- 


zbrodniarzami z drugiej strony. Stósownie do te-|. 
go zarządzono już budowę nowych więzień przy 


wiadomo, jest tylko mała liczba -wielkich koszar 
dla kawaleryi, które mogłyby pomieścić całe dy- 


wana jest po większej części szwadronami, a na- 
jest zamiar przez wybudowanie wielkich koszar 
dywizyjnych usunąć dotychczasowe niedogodności, | g 


wynikające z rozrzucenia szwadronów. : W kilku 


kich koszar. Zdania kół fachowych w przedmio- 


względów sanitarnych. dawny: system ma pewną 


egzystencyi. W tych dniach komitet ten odbył 


| Półurzędowe dzienniki wiedeńskie zaprzeczają 


doniesieniu o zawarciu przymierza  zaczepno - od- 
pornego między Włochami, Niemcami i Austryq, 
na wypadek ataku ze strony francuskiej. Dzien- 
niki te powołują się także na zaprzeczenie faktu 
tego przez rząd włoski, który oświadczył, że cho- 
dzi tu -co najwyżej o istne układy, które nie mia.. 
ły za przedmiot konjunktur specyalnych, ale 
wogóle wzajemne prawa i obowiązki. Niewiadomo 
tylko, kto właściwie puścił w świat ten ballon 
d'essai celem obudzenia we Francyi nieufności. 


Parlament niemiecki zajął się d. 3 b. m. kwe- 
styą ceł od drzewa. Czy ustawa proponowana 


przez rząd przyjętą zostanie, pokaże się zaraz przy 


głosowaniu nad pytaniem, czy mę być odesłaną 
do komisyi, czy też zdecydowaną ostatecznie na peł- 
nem posiedzeniu. Pierwszego pragną zwolennicy 
ceł od drzewa; drugiego ich przeciwnicy. „Centrum 
nie objawiło dotąd swego zdania; lewica cała, 
która w parlameńcie jest silniejszą, niż w sejmie 
pruskim, głosować będzie przeciw“ odesłaniu do 
komisy. j 


DENCYA: „CZASU: 


wWiedćń 2 kwietnia 


KORESPON 


Konsekwentya jest bez wątpienia wielką zaletą 
— nie można jej jednak przyznać dziennikom 
niemiecko-liberalnym. Jak zmienne są organa o- 
pozycyjne, jak prędko wpadają z jednej ostate- 
czności w drugą, pokaząło się to najlepiej z oka- 
zyi agitacyi w Czechach przeciw nowelli szkolnej 
Niedawno temu ubolewały wszystkie dzienniki. 
niemiecko-liberalne nad wzmaganiem się wpływu 
Czechów ze szkodą narodowości niemieckiej; nad 
olbrzymiemi rezultatami, które zdobyć sobie mieli 


(Czesi we wszystkich gałęziach polityki wewnę- 


trznej, a nawet nad wpływem, jaki mają wywie- 
rać na politykę zagraniczną. Dziś, kiedy obóz 
młodo-czeski zajął w kwestyi nowelli szkolnej 
stanowisko inne, niż stronnictwo staro - czeskie, 
dziś kiedy liberalny obóz młodo-czeski głosuje za 
odrzuceniem tej nowelli, podczas gdy Dr Rie- 
er i towarzysze przemawiają za przyjęciem jej, 
dziś, kiedy obóz młodo-czeski zarzuca staro-cze- 


'skiemu, że połączył się z feudałami i klerykałami, 


aby wydać wojnę instytucyom liberalnym, dziś 
przyznają te same organa, które niedawno rozpi- 
sywały się o ucisku narodowości: niemieckiej przez 
czeską, że Czesi w gruncie rzeczy zyskali dotąd 
bardzo mało, albo nawet zgoła nic; ich samodziel- 
ność narodowa nie postąpiła ani na krok naprzód, 
ich wpływ na politykę zagraniczną, na armię i 
finanse zredukowanym został do minimum i t. d. 
Na czele tych zmiennych polityków stoi N. Fr. 
Presse, która nie waha się ani na chwilę zadać 
kłam zapatrywaniom, jakie przed kilku wygłasza- 
ła dniami, a wszystko to dzieje się w tym celu, 
aby rozdział między obozem młodo-czeskim a 
staro-czeskim powiększyć, aby pozyskać stronn'- 
ctwo młodo-czeskie, uzyskać większość i obalić 
obecny rząd. Sztuczka ta' nie uda się jednak. 
Młodo-Czesi przekonają się z petycyj, które wiele 
gmin czeskich przygotowuje, żądających uchwa- 
lenia nowelli szkolnej, że wielka część ludności 
czeskiej życzy sobie sześcioletniego obowiązku 
szkolnego i gruntowniejszego wychowywania u- 
czniów pod względem religijnym, i głosować bę- 
dą za nowellą. 


Wiedeń 3 kwietnia. . 


ZZOZ nN s 


|żądany skutek i uspokoi opinię publiczną we 


C Ajencya Reutera rozniosła, kilka dni temu, |denci zgodzili 
pogłoskę, jakoby między Austryą, Niemcami i|nie pod groźbą wydalenia z instytutu, i 3) wyzy- 


PSZ CAO EW ZRK ZENERA 


Włochami został zawarty traktat obronny i za-lwające stanowisko studentów względem profeso- 


czepny, mający na celu jedynie Francyę, której |rów i zarządu. NSA j 
piety ROA na nie prządsławia Zadnej rę; W dniu 22 lutego studenci w liczbie 60, ze- 
kojmi pokojowej na zewnątrz. Wiadomość ta, jak 
się spodziewać można było, sprawiła wielkie wra- 
żenie we Francyi, i stała się powodem bardzo 
cierpkich wycieczek francuskiej prasy przeciw 
Austryi. 

F'remdenblatt stara się zapobiedz temu i ogła- 
Sza w dzisiejszym rannym numerze, że cała ta 
wiadomość jest zmyśloną bajką i bynajmniej nie 
odpowiada rzeczywistemu stanowi rzeczy. Między 
Włochami, Austryą i Niemcami niema zwykłej 
pisemnej umowy i wszystko ogranicza się na wspól- 
nem ogólnem porozumieniu się tych trzech mo- 
carstw co do wzajemnych praw i obowiązków. — 
Porozumienie to ma charakter ogólny i nie miało 
nigdy na widoku jednego wytkniętego celu. De- 
klaracya p. Kalnokego w łonie Delegacyi i p. 
Manciniego w Izbie włoskiej, malują najlepiej 
sytuacyę i odpowiadają obecnemu stanowi rzeczy. 
Miejmy nadzieję, że sprostowanie to osiągnie po- 


dla porozumienia się z nim osobiście, grożąc po- 
zostaniem w auli do wieczora lub pójściem do 
mieszkania dyrektora ; w obecności zaś ostatnie- 


wali w najbardzićj ostrój formie. ę 
Wypadki te spowodowały wizytacyę instytutu 
przez kuratora okręgu naukowego, celem zbąda- 
nia ich charakteru i przyczyn postępowania stu- 
dentów. | ; 
(W dniu 4 marca r. b. radca tajny Apuchtin 
był obecnym na lekcyach wszystkich trzech kur- 
sów instytutu, poczem wyszedł z głównego gma- 
chu. Wkrótce dano znać kuratorowi, iż zgroma- 
dzeni na korytarzu studenci chcą się z nim roz- 


się za pośrednictwem dyrektora, studenci w licz- 
bie 150 zgromadzili się w auli, hałasując i krzy- 
cząc. Tu przybył osobiście kurator i w odezwie 
do tłumu wprost wyraził, iż przyszedł wyłącznie 
do udzielenia rozkazu rozejścia się, w nadziei, 
iż rozsądniejsi pójdą za jego głosem i przestaną 
krzyczeć. Słowa te wywołały hałas, krzyki i gwi- 
zdanie. Ponowne wezwanie z groźbą zamknięcia 
instytutu znowu miało za odpowiedź gwizdanie i 
okrzyk : „„zamykaj!*. Wówczas poleciwszy. dyrek- 
torowi wezwać policyę, r. t. Apuchtin skierował się 
ku wyjściu, słysząc jednak wołania ze strony stu- 
dentów, jeszcze raz powtórzył, iż żadnych zbio- 
rowych żądań uwzględniać nie może, poczem o- 
puścił salę. ; i 

Po wyjściu kuratora, studenci wszczęli bójkę 
pomiędzy sobą, ponieważ jedni usiłowali wyjść 
z auli, inni zaś wstrzymywali ich. JA 

Tego samego dnia w obecności kuratora od- 


Francyi, i bez tego już zbyt rozdrażnioną prze- 
ciw Austryi. ć 

Pogłoska o nominacyi p. Waddingtona posłem 
w Wiedniu, dotąd się nie sprawdziła, ale wydaje 
się pewnem, że były minister francuski spraw ze- 
wnętrznych gotów jest przyjąć tę posadę i zape- 
wnie obejmie ją po koronacyi cesarza Aleksan- 
dra, na której będzie obecny w charakterze nad- 
zwyczajnego posła Rzeczypospolitej, francuskiej, 

O nominacyi hr, Hojosa posłem w Paryżu nic 
dotąd pewnego nie słychać, ale pogłoska ta u- 
trzymuje się dotąd w kołach dobrze poinformo- 
wanych. 

Rząd rumuński odpowiedział wczoraj na notę 
p. Granvilla z dnia 10 marca, wzywającą Rumu- 
nię do przyjęcia i podpisania traktatu londyń- 
skiego. W nocie swojej p. Granville powiada, że 
sesye konferencyi nie są jeszcze zamknięte (les 
séances de la confórence ne sont pas c'auses), i że 
tymsposobem daje się równość Rumunii ce do na- 
mysłu przystąpienia'do ratyfikacyi. P. Stourdza po- 
świadcza w swojej odpowiedzi odebranie noty angiel- 
skiej, powtarza te same uwagi (réserves), które 
pełnomocnik rumuński w Londynie zrobił w chwili 
zawezwania Rumunii do udziału w obradach kon- 
ferencyi i oznajmia Anglii, że szczegółowa odpo- 
wiedź nastąpi wkrótce. Zapewne, jak to już wam 
donosiłem, po powrocie króla Karola do Buka- 
resztu. Nie ulega jednak wątpliwości, że odpo- 
wiedź ta będzie odmowną. NEVER YI 
 Kweėstya obsadzenia posady gubernatora Libanu 
zdaje się być rozwiązaną w zasadzie i nominacya 
księcia Prenk Bib Dody zostanie ratyfikowaną 
przez wszystkie mocarstwa. 


rem roztrząsano wykroczenia studentów d. 22-g0 
lutego i 4-g0 marca. 
, Dyrekcya stwierdziła, iż w terminach wskaza- 
nych wydarzyły się nieporządki, jak wzbronione 
zgromadzanie się, zbiorowe żądania, podawane 
w ostrej formie, nieposłuszeństwo wobec rozka- 
zów kuratora, którego rozkaz rozejścia się wywo- 
łał hałas, krzyk i gwizdanie. 
Winnych zarząd postanowił ukarać w sposób 


udzielić surową naganę z pozbawieniem praw do 
wsparć i stypendyów i zastrzeżeniem, iż w razie 
udziału w ponownych nieporządkach czeka ich 
wydalenie, i 3) 20 udzielić naganę z zastrzeże- 
niem, iż w razie uczestniczenia w zaburzeniach 
będą relegowani z instytutu. AAAA 

Na drugi dzień dnia 5-go marca, w sobotę, 
z powodu, iż w poniedziałek rozpoczęły się fe- 
rye, kurator zarządził zawieszenie lekcyj. W pół 
godziny po ogłoszeniu tej decyzyi tłum studen- 
tów w ilości około 150 wyłamał drzwi prowadzą- 
ce do auli, a zamknięte skutkiem zawieszenia wy- 
kładów i wszedł do wnętrza z kijami i szczópa- 
mi drzewa, zebranemi z pod pieców. Nastąpiło bu- 
rzliwe zgromadzenie. Na żądanie kuratora natych : 


- Ziemie Polskie. 


Zamknięcie Instytutu w Puławach. 


T wej Aleksandryi, z podpułkownikiem Bosznia- 
kiem, oraz miejscowym naczelnikiem straży ziem- 
skiej i zajął kurytarze, przytykające do auli, 
podpułkownik zaś Boszniak i naczelnik straży 
ziemskiej we dwóch weszli do auli i zdołali na- 
mówić studentów do rozejścia się. 

Z auli jednak studenci poszli tłumnie do kance- 
laryi instytutu, domagając się wydania im doku- 


W jednym z ostatnich numerów dziennika Pra- 
witelstwiennyj Wiestnik znajdujemy obszerny ko- 
munikat urzędówy w sprawie zamknięcia insty- 
tutu rolniczo-leśnego w Nowćj-Aleksandryi, (Pu- 
ławy) który w streszczenia przytaczamy. 

W r. b. szkolnym pomiędzy studentami instytu- 
tu nowo-aleksandryjskiego wydarzyły się zaburze- 
nia i nieporządki, których wyrazem były: 1) wzbro- 
nione zebrania wychowańców i petycye wzbronio- 
ne do władzy bezpośrednićj; 2) ogólne nieuczę- 
szezanie w ciągu dwóch tygodni w listopadzie 
r.z. na lekcye docenta Wagnera, przyczem stu- 
się w końcu na uczęszczanie jedy- 


scy robili jedno i to samo, przeto wszyscy mi- 
szą też jednakowo być ukarani. Przy: tej sposo- 
bności oficer żandarmeryi, naczelnik powiatu i na- 
czelnik straży ziemskiej, łagodzący studentów, o- 
trzymali od tychże odpowiedzi zuchwałe, poczem 
tłum rozszedł się 


4: ł 


Nie należy ztąd wnosić wszakże, ażeby Molski 
podchlebiał wszystkim rządom, które za jego ży- 
cia tak szybko następowały jeden po drugim na 
polskiej zićmi, i owszem odtóżniał się od swoich 
kolegów na Parnasie tem, że Napoleona nie lubił 
i żadnych wierszy do niego nie wystosował. Za to 
miał słabość do Stanisława Augusta, której oni 
nie podzielali. Zaczął on swój zawód wierszopi: 
sarski.od poematu w rozmiarach „ Walenroda*, 
z epopejowemi pretensyami, na cześć i chwałę 
Króla Jegomości, pod tytułem Słanisładda. Nie- 
fortunny poeta! zaledwie napisał był ostatni wiersz 
swojego poematu, gdy polski Augustulus strącony 
z tronu przez swoją niegdyś protektorkę , spluga- 
wiony w oczach narodu przystąpienieni swojem do 
Targowicy, był już w Grodnie na wyjezdnem do 
Petersburga. Spóźniony chwalca. podążył do Gro- 
dna i złożył mu swój poemat, za co ex-król dał 
mu złotą tabakierę — może ostatnią, jaką miał— 
żałując, że więcej ofiarować mu nie jest w możno- 
ści, gdyż sam został na łasce Cara. 

Molski, wtenczas już nie młody,  ex-pułkownik- 
brygadier, zmuszony zawiesić swoją szpadę na 
kółku, postanowił dalej rymować, nie mając co 
TREC do czynienia. Próbował tłumaczyć Eneidę, 
ale 
dał pokój robocie. Dopiero, gdy mu wybiło lat 50, 
natrafił na właściwą sobie drogę; został obok O- 
sińskiego poetą okolicznościowym. Nie miał on 
górnych natchnień, do Od się nie porywał, ale 
w, skromnym zakresie, jaki sobie naznaczył, poety 
winszującego, jak go nazwał Brodziński, a często 
i drwinkującego, 1) nikt ze współczesnych mu nie 
dorównał. Wiersz jego łatwy, gładki, płynny, za- 
wsze posypany solą staropolskiego dowcipu, przy- 


Warszawa w latach 1809—1812. 


(6) 


OOO 


(Ciag dalszy). 


__, Po sejmie i wojnie 1809 r., gdy kwestye, które 
dały powód do owych broszur, były już stanowczo 
rozstrzygnięte, a Księstwo ostatecznie urządzone 
i dzięki śmiałej wyprawie księcia Poniatowskiego 
powiększone nowym, odłamem ziemi polskiej, wy- 
= noszącym 900 mil kwadratowych, zmieniło się u- 
__ Bposobienie narodu, pogodzono się z instytucyami 
Napoleona, przebaczono mu rozszafowanie naszych. 
dóbr narodowych, a pyszniono się z waleczności 
' naszych wojsk tak nad Wisłą, jak i nad Tagiem. 
= Przyszłość Ojczyzny znowu się przedstawiała wszy- 
= stkim w tęczowych barwach nadziei, i Napoleon 
| stał się znowu, jak przed Tylżą, Kożyszczem na- 
rodu. Skończył się wtenczas peryod publicystów, 
' przemawiających zimno do zdrowego rozsądku 
narodu. Nastała era poetów, zwłaszcza. poetów o- 
kolicznościowych. i KAC 
_ Pojawił się odrazu liczny ich rój, jak stado 
śpiewających ptaków za pokazaniem się wiosen- 
~ nego słońca. Byli to, oprócz Osińskiego, Marcin 
| Molski, Franciszek Wężyk, „Kajetan Koźmian, 
i Kantorbery Tymowski, Antoni Gorecki, Franci- 
= szek Morawski i wielu innych. Rzadko który z nich 
drukował swoje wiersze, rozchodziły się one po 
Warszawie i po całym kraju w mniej lub więcej 
licznych kopiach rękopiśmiennych, gorące jeszcze 
świeżem natchnieniem poety. Nh 
_ Najpłodniejszym z nich i najpopularniejszym był] 
Molski, o którym mówiono: 


1) „Molski — wyrzekł o nim Brodziński — za- 
kończył długi szereg winszujących wierszopisów. ADR; 
Podchlebiał osobom, żartował z obyczajów. Zebra- 
ne jego ulotne poezye, których rodzaj już zupełnie 
zaginął, będą miały cechę wiernego obrazu stanu i 
i obyczajów za jogo czasu. * 


_ Jakikolwiek los jest Polski, 
ły -Zaweze wiersze pisze Molski. . 


jego, każdemu, kto go czytał, prawie mimowolnie 


przetłumaczywszy kilka pieśni, zmęczył się i|. 


pominający ulotne poezye Kochanowskiego lub 
wierszyki, jakiemi Krasicki przeplatał swoje listy, 
wbijał się w pamięć i w rozmowie nieraz zwroty 


nasuwały się na usta. Pisał też dużo zachęcony 
tem powodzeniem, a. najwięcej w epoce Księstwa 
Warszawskiego. Nie było jednej osobistości wy- 
bitniejszej w owym czasie, do którejby przy zda» 
rzonej okoliczności nie wystosował dowcipnych 
wierszy. Nie przeszedł żaden wypadek ważniejszy 
na ziemi naszej, któregoby nie wyśpiewał ną 
swóją nutę łatwą i wesołą. Ażeby dać poznać czy- 
telnikom formę jego, przytoczymy, nie długo prze- 
bierając, wiersz jego do Adama Brońca, marszał- 
ka zamku królewskiego, sławnego gastronoma, 
którego sylwetkę daliśmy w II tomie. 


„Powiedział ktoś z mędrców Mospanie Marszałku, 

e człowiek przestać może ną chleba kawałku, — 
Że dla niego najzdrowszy jest rodzaj napoju 

Í Woda ze zdroju. i 

Niech nam wprzód odpowie dla czyjej wygody, 
Natura smakiem wszystkie rozróżniła płody, 
A smak i chęć użycia sąż nadaremnie | 
W tobie i we mnie? 


Niech się pysznią z ostryg, stokfiszów i śledzi 
Morza sąsiedzi — 

Ja przekładam nad wszystkie słonych wód przysmaki 

Nasze pstrągi, okonie, karpie i szezupaki, 3 

Co zaś z ptactwa i zwierząt obce mają kraje 
To nasz wydaje. 

A jeżeli Noego zapomniało plemię AR 

Przynięść winną lątorośl na Sarmacką ziemię 

Miał go Polak za drzewa, pszenicę i wełnę 

; ' ; Piwnice pełne. 

Szczęśliwy, kto dostatnim opatrzony bytem 

Smak i strawny żołądek łączy z apetytem, 

Choć w dzisiejszej epoce nie bez trwogi żyje, 

= Niech je i pije. 
Co do mnie, ufam szczęściu i jestem spokojny, 


jakby fałszywe tony w porywającej muzyce, lecz 


jego duszu ognistej i namiętnej, do jego wyobraźni 


«| wznosi. Prawdziwem źródłem 
„| w pismach, jak i w tragedyach, nie była wyobra- 


wierszy w tej okoliczności, jako próbki, które 


Gdy na chwilę odwróci twarz swoją Bóg wojny, 
czytelnik będzie mógł porównać między sobą. 


Niechaj tylko dobrze tak piję i jadam, 

Jak Broniec Adam,*?) : 
1809 r. Rąbie i siecze Austryaków po ks. Józe- 
fie i, Sokolnickim, ‘a sądząc — że wódz nasz. wej- 
dzie tryumfalnie do Warszawy na czele swo- 
ich hufców pod łukiem tryumfalnym. z napisem: 
Tędy Jan. III wracał :zpod Wiednia, odzywa się 
do niego w ten sposób: i l 


Podnosił się Molski i na wyższy ton, gdy chciał 
sławić czyny wojenne naszych walecznych, alę 
nigdy nie popuszczał cugli wyobraźni — muza 
jego ma zawsze uśmiech żartobliwy na ustach ; 
lekko docina swoim a nieprzyjacioł smaga sarkaz- 
mami, 

Koźmian jest zupełnie innego. zakroju poetą, 
prawdziwym lirykiem, harmonijnym, śmiałym, cza- 
sem zbyt śmiałym, nawet, nieznającym. granie | Ciebie wybrały nieba z tylu. poprzedników, - 
w swoich zapędach, zwłaszcza, gdy sławi tytana | Byś go dzisiaj do naszych wprowadził roczników - 
swojego ‘wieku, stawiając go na równi prawie|. . . "Re TEEN OE 
z Bogiem Stwórcą. Te porównania przesadne, SĄ 


„Sto lat naczelny wodzu czas żarłoczny strawił, 
Nim się dzień Sobieskiego dla: Warszawy zjawił, - 


O . . . 


Wchodzisz z tryumfem Jana, podobnież witany; 
Przez, lud, miejscowe władze i przez radne „pany; 
Mała tylko — jeżeli powiedzieć, się godzi ==; . 
Między królem a: wodzem różnica zachodzi; 
Zmyliły się oręże — wódz królowi; chybił — 
Którego Jan ratował, Józef w sto lat wybił.* . - 


póki panuje nad swoim zapałem i utrzymuje go 
w mierze, najwspanialsze strofy płyną zpod jego 
pióra. Załować należy, : że porzucił poezyę liry- 
czną dla sielankowości, która nie przypadała do 
lubiącej wzbijać się nad obłoki. KI: 

ężyk ma ciężki polot w swoich odach, bije 
skrzydłami z wielkim szelestem, ale mało się 
jego natchnień, tak 


Ogiński, jako: uznany mistrz sztuki” rymo-twor- 
czej. i mający urzędownie opiewać chwałę wojska; 


źnia, która nie odpowiadała mu na zawołanie, 
ale serce zawsze przepełnione gorącem patryoty- 
cznem uczuciem. Gdy w tym zdroju czerpał, znaj- 
dował i myśli wzniosłe. i słowa jędrne, silne, mę- 
skip, które długiem echem odbijały się w głębi 
usz. 

Trzej wymienieni wyżej poeci i czwarty z nimi 
Osiński spotkali się raz na jednym gruncie, opie- 
wając każdy na swoją nutę, szczęśliwe ukończe- 
nie wojny 1809 r. i powrót wojsk naszych: do 
Warszawy. Podamy tu celniejsze ustępy z ich 


gaza i zaczyna od klasycznego wezwania: ` 


Bóstwo, coś mężnym torowało drogę; 
Z grobu do. życia, z nieszczęść: do: sławy, 
'Sarmackiej broni nieodstępna chwało'! 
Udziel wieszczowi potrzebnego. mężtwa, (2) 
By godnie śpiewał dzielnych Marsa synów , ` 
Daj orła lotem ku niebu się wznosić... = ` 
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(Ciąg dalszy nastąpi) A 


2) W poprzednim tomie, mówiąc o Brońcu, za- 
cytowaliśmy ostatni wiersz i przypisaliśmy go podług 
błędnej wskazówki Jaxie Marcinkowskiemu, 


a „CZASU“: w., para p tlidziez urzędy Yorrioye. Miejscowa prenumeratę 


szenia (inseraty) przyjmuje się za opłatą od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowym) za pierw- 
` szy raz 10 cnt., za każdy następny raz'po 5 cnt. = Nadesłane (ma 3 stronnicy dziennika) od miej- 
sca wiersza drukiem drobnym po.30 ent. za każdy raz. — Wołączenia do „Czasu“ (prospekta, cyr- 


= ZK ZZ | 


brali się razem, dwukrotnie wzywając dyrektora ` 


go studenoi zaczęli krzyczeć i żądania swe poda- 


mówić. Otrzymawszy odpowiedź i rozkaz rozejścia 


było się posiedzenie dyrekcyi instytutu, na któ- ` 


następujący: 1) 17 studentów relegować, 2) 19 


miast przybył oddział artyleryi, konsystujący w No- 


mentów, twierdząc wyzywająco, iż ponieważ wszy- | 
do domów, śpiewając po dro- ` 


Molski przebiega szybko wszystkie pola bitew 


przed. senatem arystarchów; to jest przed Towa- 
rzystwem przyjaciół nauk, siada na swojego Pe- | 


JoLiusz FALKOWSKL  . 


dze. Wieczorem i w ciągu nocy bezustannie od- 


w 


nie zarządu instytutu, ce 


1 


: | CZAS z Czwartki 5 Kwietnia 1888. Ñ ; 


kowym po 300 rubli pensyi miesięcznej. Wszakże 
takiéj pensyi nie pobiera u nas nawet tak wybi- 
tny urzędnik jak prokurator sądu okręgowego. 
Jakże tu nie milczeć? A przytem i niebezpiecznie 
było nie milczeć, gdyż niedyskretnego paplacza 
zmiażdżonoby natychmiast jak robaka, bo... bo ad- 
ministracya miejscowa, a nawet osoby, do „Perso- 
nalu sądowego należące, miały w Skopińskim 
banku kredyt nieograniczony, z którego też ko- 
rzystały obficie. Jakże nazwać tych wszystkich 
panów? Jurydycznie nazywają się oni popleczni- 
kami złodziejstwa, ale w języku prostym są to 
złodzieje, nic więcćj!... 

Cerkownyj Wiestnik mniema, że taką zarazę o- 
kropną możnaby było wykorzenić przez surowe 
sądy jawne, któreby nie oszczędzały nikogo i nie 
miały żadnych względów na „osoby wysoko po- 
łożone.* Lecz następnie czyni uwagę: najprzód, 
że gdzie społeczeństwo, tam i sądy zepsutemi 
być muszą, a powtóre: że doświadczenie histo- 
ryczne dowodzi, że sama surowość sądów, choć- 


„Odezwa. 


Komitet pomnika Mickiewicza po raz pierwszy 
odzywa się do ogółu o składki na cel, w którym 
się zawiązał, Czy ma w tej odezwie tłómaczyć, 
czem był, czem jest Mickiewicz? Nie. Społeczeń- 
stwo, które wyższego nadeń W tym wieku nie 
wydało, które jego wydało jako wyraz i summę 
tych przejść i uczuć, jakich samo od stu lat do- 
znało, które od lat pięciudziesiąt żyło tak wiele 
jego myślą i uczuciem, nie potrzebuje przypomnień 
ani objaśnień: wić samo, o co chodzi; wić, komu 
pomnik chce stawiać, i za co. 

Postawić go powinno. Nie jest dobrze, że prze- 
szłość tak mało zostawiła nam posągów; że tylko 
synowska pobożność wzniosła go Zygmuntowi III, 
ale nie wzniosła wdzięczność narodu ani Kaźmie- 
rzowi, ani Jadwidze, ani „Stefanowi, ani Sobie- 
skiemu. 

Nasz wiek takich pomników stawiać nie może. 
Ale do obowiązku pamięci poczuł się raz, kiedy 


bywały się zebrania studentów, którzy zbiorowem 
żądaniem wydania papierów spodziewali się wy- 
jednać u władzy ustępstwa. 

Wobec takich wypadków, kurator do czasu o- 
statecznej decyzyi ministerstwa oświaty zarządził 
zawieszenie lekcyj w instytucie. F 

Dnia 6 marca o godzinie 2-ej 120 — 150 stu- 
dentów, zebranych w mieszkaniu u dyrektora, żą- 
dało wydania papierów; tłum rozszedł się dopie- 
ro po przybyciu artyleryi, 
do naczelnika straży ziemskiej, 

Dnia 11 marca odbyło 


padków 22 lutego, 4, 5 i 
siedzeniu 143 studentów 
4 kategorye, * 

Do I kategoryi zaliczono 54 studentów, uzna- 
nych za najbardziej: winnych i zuchwałych ucze- 
stników zajścia w dniu 4 marca; zostali oni wy- 
daleni z instytutu z pozbawieniem prawa wstą- 


instytutu podzielono na 


pienia do innego zakładu. Do II kategoryi zali- 


„ezono 39 studentów, obecnych i czynnych na 


wszystkich zebraniach; tych ukarano wydaleniem 


z instytutu z pozbawieniem w ciągu dwóch lat 
prawa wstępowania do innego zakładu. Do III 


zaliczono 36 studentów, uczestniczących w po- 
przednich zebraniach, a nie biorących wybitnego 
udziału w ostatnich; ci zostali wydaleni z pra- 
wem wstąpienia do innego zakładu, oprócz nowo- 


- aleksandryjskiego. Wreszcie do IV kategoryi za- 


liczono 14 studentów, nie uczestniczących w da- 
wniejszych zebraniach, a obecność których na ze- 
braniu 4 marca wytłómaczyć należy przez nacisk 
moralny współtowarzyszy i tym studentom po- 
zwolono pozostać w instytucie w razie jego o- 
twarcia, lecz tylko z decyzyi dyrekcyi i rady. 
Postanowienie to kurator zatwierdził, łagodząc 


tylko o jeden stopień karę dla drugiej kategoryi 


i podciągając wszystkich studentów, których obe- 
cność na zebraniach 4, 5 i 6 marca: nie została 
stwierdzona, pod ostatnią kategoryę. 


Sprawy zagraniczne. 


Rosya. 


Przywódca polakożereów Katkow w swoich 
Moskowskich Wie omostiach umieszcza artykuł 
p. n.: Niepozbaw one interesu uw gi w którym 
rzeczywiście w sposób „niepozbawiony interesu* 
charakteryzuje teraźniejszy nastrój społeczeństwa 
polskiego: 

„Zawiedzeni szkaradnie w krwawych próbach 
odzyskania niezależności politycznej, ale w sku- 
tek naszej niesłychanej. dobroduszności, wytrzeź- 
wieni i ozdrowiali od złudzeń z przed roku 1863 
Polacy zrozumieli teraz. że tylko praca systema- 
tyczna, a przedewszystkiem oświata. jest tą siłą. 
która nawet przy nicości pozornej dać im może 
wyższość moralną, możność ekonomicznych re- 
form u siebie i możność cywilizacyjnej przewagi 
nad innymi. Dlatego też wszelki mi sposobami j 
drogami dążą dziś do oświaty, a pracą usilną sta- 
raig sie wynagrodzić sobie zawiedzione nadzieje. 


_ Niepodobna nie oddać sprawiedliwości tej dyscy: 


_plinie cywilnej, z którą. w swych zamiarach wro 


gich Rosyi, idą wszyscy do celu pod jednem ha- 
słem. Niemniej też godną jest. pochwały z pewnego 


punktu widzenia ta wytrwałość i bezwzględność, 


z którą osiągają Polacy rozmaite, dążące stale do 
jednego celu zamiary. W tvch razach, nawet przy 
ognistym temperamencie Polaka, przy samowol- 
nym i niesfornym jego charakterze, najzupełniej- 
sza panuje solidarność. W tych razach niema 
różnie opinij ani w literaturze, ani w życiu . 
Niema partyj, któreby dzieliły różnice poglądów.. 
Oponować przeciw wspólnemu celowi Polaków — 
szkodzeniu Rosyi — jest to nie być patryotą , być 
odstępcą. Dyskusye i spory bywają wprawdzie 
czasami, lecz te niedotyczą zasadniczej strony 
rzeczy, tylko środków, albo — co najczęściej — 
urządzają się sztucznie dla odwrócenia uwagi i 
zamaskowania rzeczywistych celów*. ... 

Dalej p. Katkow zaprzecza temu stanowczo, 
aby w tych czasach Polacy o czemkolwiek zapo- 


- mnieli, lub czegokolwiek się nauczyli pod wzglę- 


dem poglądów na swój stosunek z Rosyą — i 
szydzi z t. z. „pojednawców*, utrzymujących, że 
w łonie społeczeństwa polskiego zaczynają tu i 
ówdzie budzić się pewne dla Rosyan sympatye.... 

„Co za ironia! — wykrzyka p. Katkow — albo 
co gorzej — co za chytrość wyrafinowana !.. Bar- 
dziej niż nas, Polacy nienawidzą tylko Niemców 
i Bismarka .. . To też wszelkich możebnych chwy- 
tają się środków, wszelkich możebnych dokładają 
starań, aby dla Niemców i Bismarka wzbudzić 
nienawiść Rosyi, dla której, przeciwnie, przyjaźń 
ich jest potrzebną”, ; 


Organ spraw, duchownych w Rosyi. Cerkownyj 


 Wiestnik z wielką goryczą konstatuje fakt pełen 


ironii, ale też równie pełen i prawdy, że „nasza 
kochana ojczyzna (Rosya), jeżeli pozostała w tyle 
za innemi krajami Europy na drodze postępu u- 
mysłowego i rozwoju cywilizacyi, to natomiast 
może się pochlubić niesłychanym gdzieindzićj po- 
stępem w zepsuciu publicznem i olbrzymim roz- 
wojem sztuki kradzieży, wynalezieniem rozmai- 
tych form przywłaszczenia sobie cudzćj własności. 
` „W sztuce najniesumienniejszego i najbezczel- 


niejszego złodziejstwa; ciągnie dalćj organ du- 


chowny, myśmy zrobili ostatniemi czasy tak ol- 
brzymie kroki naprzód, że możemy tem śmiało i 
głośno chlubić się przed całym światem, wątpić 
bowiem należy, aby się znalazł na kuli ziemskićj 
taki kraj, któryby nam ośmielił się zaprzeczyć 
palmy pierwszeństwa pod tym względem.* 

Starając się wniknąć w powody zakorzenionój 
w Rosyi choroby „złodziejstwa* i olbrzymich o- 
statnimi czasy w nićj postępów, Cerkownyj Wie- 
stnik wskazuje na niesłychanie słabe poczucie 
w społeczeństwie rosyjskiem uczciwości i surowo- 
ści opinii publicznej. 

„Rykow, jak wiadomo, kradł w ciągu całych 
lat dziesięciu. Intendentura, pod rozmaitemi nazwa- 
mi obdzierała biednych żołnierzy przez cały ciąg 
wojny rosyjsko-tureckićj, Inni „wysoko położeni* 
złodzieje równie rabowali rządowe lub publiczne 
mienie przez ciąg wielu bardzo lat. Czyli dopra- 
wdy nikt o tem nie wiedział? Przeciwnie! Odno- 
śne śledztwa dowiodły, że wiedziało o tem bar- 
dzo wiele osób, lecz wszyscy zachowywali wy- 
trwałe milczenie. Milczeli zaś z powodów bardzo 
prostych, tj. że milczeć było dla nich. z korzyścią, 
bo pewna cząstka kradzionego dobra dostawała się 
do kieszeni ludzi milczących, za to jedynie, że 
milczeli. Rykow np. płacił prostym pisarzom ban- 


...|rendę, ostrzegającą o szkodliwości takich agita- 


zepsucia powszechnego usunąć nie jest w stanie. 
„Przedewszystkiem tedy potrzeba poprawy oby- 


ma, pokąd się nie przerodzą pokolenia.* 


niemieckiej w guberniach kijowskiej; podolskiej 


nymi, powiada: „Podział własności ziemskiej 
kwestyj politycznych, od prawidłowego rozwiąza- 
nia której zależeć będą dalsze losy. zachodniego 
pogranicza. Kiedy w roku. 1865 decydowano o 
programie działalności rządowej wtym kierunku, 
ani miejscowa administracya, ani wyższe sfery 
rządowe nie mogły przewidzieć takiego postępo- 


jawił w ciągu ostatnich piętnastu lat. . Znaczenie 
zaś owego ruchu jest takie, że jeżeli kolonizacya 
nadal trwać będzie w tychże samych rozmiarach, 
to w bardzo krótkim czasie zmieni zupełnie cha- 
rakter własności ziemskiej na Wołyniu i oddala- 
jąc cel, jaki sobie założył rząd: zrusyfikowania 
jej (!)— może doprowadzić „do nieprzewidzianego 
rezultatu -— do zniemczenia. 


Kurenda Administratora metropolii 
gr. kat. we Lwowie. ' 


Do X. biskupa Sylwestra Sembratowicza, admi- 
nistratora archidyecezyi lwowskiej, w zeszłą nie- 
dzielę (d. 1 kwietnia) udawała się deputacya In- 
stytutu Stauropigijalnego z 40 osób złożona, z pp. 
Kułaczkowskim i Kowalskim na czele, celem wy- 
jednania u X. Biskupa interwencyi, któraby po- 
łożyła koniec „polskim agitacyom przeciw kalen 
darzowi jnliańskiemu, jako najdroższemu spadko 
bierstwu Rusinów po ich pradziadach.* Tłumaczem 
uczuć i pragnień deputacyi był p. Kowalski, któ- 
ry mial przemowę, wyjaśniającą, jak wielkie nie- 
bezpieczeństwa grożą ze strony duchowieństwa. 
łacińskiego i: Polaków kalendarzowi ruskiemu. 


X. Biskup odpowiedział na to, że o agitacyach| 
anti-kalendarzowych doszły już do niego wiado- 


mości, że się takowe agitacye odbywają najczyn- 
niej w okolicach Halicza, i że nawet doszedł rąk 
X. Biskupa drukowany blankiet petycyi do N, Pa- 
na, niby to od ludu ruskiego, proszącego o zmia- 
nę kalendarza. X. Biskup oświadczył w końcu. 
że wyda dla użytku duchowieństwa i ludu ku- 


cyj, a nadto — skomunikuje się z właściwemi 
władzami duchownemi i politycznemi, aby nie- 
prawnym agitacyom zapobiegły. 

Jakoż X. Sembratowicz wydał już, a konsystorz 
rozesłał do wszystkich parafij przyrzeczoną ku- 
rende, polecając księżom, aby ją obwieścili ludo- 
wi. Brzmi ona dosłownie tak: 

„Sylwester Sembratowicz z Bożej łaski i z bło- 
gosławieństwa Stolicy Apostolskiej Biskup julio- 
politański, administrator opróżnionej metropolii 
Halickiej, i t. d. 

„Ordynaryat Metropolitalny przyszedł do wia 
domości, że w niektórych okolicach tej archidye- 
cezyi naszej po wsiach i miasteczkach narzuca- 
ją wiernym obrz. gr. kat. do podpisu, drukowane, 
niewiadomo przez kogo układane prośby do J. 
C. M. Najmiłościwszego Monarchy. naszego i do 
J. Św. Papieża rzymskiego, w których to proź- 
bach w imieniu Duchowieństwa i wiernych obrz. 
gr. kat. przedkłada się najpokorniejsze życzenie, 
aby Jego Świątobliwość i J. ©. M. Najjaśniejszy 
Pan zechcieli pozwolić na zrównanie kalendarza, 
do dziś dnia w naszym obrządku używanego, 
z kalendarzem, używanym w kościele łacińskim, 
Aby zaś wiernych do podpisania takich próśb za- 
chęcić, nieznani ich autorowie i propagatorowie 
rozsiewają fałszywie wieści, a mianowicie: że czy- 
nią to z rozkazu Stolicy Apostolskiej i zgodnie 
z życzeniem tutejszego Ordynaryatu metropolital- 
nego. Rozpowszechnianie takich próśb przez lu- 
dzi. do tego rodzaju spraw bynajmniej nieupowa- 
żnionych, musiało wywołać zaniepokojenie umy- 
słów między klerem i między wiernymi naszego 
obrządku, co też Ordynaryatowi metropolitalnemu 
z bardzo licznych ustnych i pismiennych oświad- 
czeń rozmaitych osób wiadomo. 

„Owóż, w celu uspokojenia umysłów, Ordyna- 
ryat metrop. oświadcza podwładnemu sobie Du- 
chowieństwu i wszystkim wiernym Archidyecezyi, 
że wszystkie wspomniane wyżej prośby pochodzą 
od nieupoważnionych do tego ludzi, a wszystkie 
wieści, jakoby zrównanie kalendarza naszego 
z kalendarzem łacińskim było nakazanem, na żą- 
danie Ordynaryatu, przez Stolicę świętą, są po 
prostu wymysłem, żadnej niemającym podstawy. 
Dlatego więc jak duszpasterze tak i wierni od 
podpisywania podobnych próźb powstrzymywać 
się mają 

„Niniejsza kurenda, chociaż nieogłoszona w na- 
szym urzędowym organie Ruskt Syon, ma być u- 
ważaną, jako urzędowa i w najbliższą Niedzielę 
lub Święto zgromadzonym wiernym podczas na- 
bożeństwa odczytaną, a potem w aktach para- 
fialnych przechowaną. Lwów 2 kwietnia 1888, 
(podpisano) Sylwester, Biskup Julijopolitański, 
administrator apostolski“. 

N. B. Zwracamy uwagę na ten szczegół nie bez 
znaczenia, że urzędowa kurenda Biskupia, wy- 
mierzona wyłącznie przeciw zrównaniu kalenda- 
rzów, opatizoną jest datą (nie podwójną, lecz je: 
dyng) wediug kalendarza nowego gregoryańskiego. 


by nawet najbezstronniejszych i najuczciwszych 


czajów, a że na nią żadnych nie widzimy środ- 
ków doraźnych, więc ratunku dla nas chyba nie 


Kijewlanin zamieścił ostatniemi czasy szereg 
artykułów o kolonizacyi zagranicznej, zwłaszcza 
i wołyńskiej, Wzrost żywiołu niemieckiego nie- 
pokoi kijowski dziennik, który zwracając uwagę 
na to, że koloniści niemieccy osiedli w Rosyi po 
największej części nie przestają być obcopodda- 


w kraju stanowi zawsze jedną z najważniejszych 


wego ruchu kolonizacyi zagranicznej, jaki się ob- 


usypał mogiłę Kościuszce; poczuwa się raz drugi, 
kiedy chce posągiem uczcić Mickiewicza. 

Pierwsza myśl pomnika powstała w roku 1867, 
przy uroczystem przyjęciu Libelta, we Lwowie. 
Podjęła ją młodzież uniwersytecka, rozpoczęły się 
składki, wieczory literackie, bale; myśl przybie- 
rała ciało, a wytrwałe usiłowanie doprowadziło 
do tego, że już z pewnością pomnik stać będzie. 
Jakim zaś on będzie ?— czy zupełnie godnym Mic- 
kiewicza i narodu, fo dziś zawisło już jedynie 
od skutku dalszych usiłowań, a między temi i 
niniejszej odezwy, Dlatego też składki zewsząd i 
od wszystkich, możnych czy ubogich, ziemian czy 
mieszczan, płynąć powinny, bo każdy z nas wi- 
nien mu bądź natchnienie, bądź pociechę, bądź 
naukę. 

Kto to czuje i uznaje, niech się nie ociąga. 
Chwila jest stanowcza i ostatnia, gdyż komitet 
zamierza i winien przystąpić już niebawem do 
ogłoszenia konkursu, którego warunki zależeć 
będą od wysokości wniesionych składek. „Jako 
kto może, tak niechaj do wspólnego dobra dopo- 
może*— służąc tem nietylko własnej, ale i wspól- 
nej poczciwej sławie i chwale tego, w którego 
pieśni lud złożył swych myśli przędzę i swych 
uczuć kwiaty, 

Temi słowy Kochanowskiego i Mickiewicza sa- 
mego kończy komitet swoją odezwę, w nadziei, 
że nie wydaje jej na próżno. ; 

Składki należy przesyłać do prezydenta miasta 
Krakowa. 

Kraków dnia 28 marca 1883 r. 

W imieniu komitetu pomnika Mickiewicza. 


Dr Zyblikiewicz, marszałek krajowy. 


Dr Weigel, 
prezydent m. Krakowa i przewodn. Komitetu. 
Dr Józef Majer Paweł Popiel, 


Prezes Akademii Umiejętności Przewodniczący komisyi 
Członek Komitetu. programowej, 
C:łorek Komitetu. 


Kronika miejscowa ı zagraniczna. 
raków 4 kwietnia. 
Nabożeństwo żałobne za spokój duszy ś.p. 
bar. Józefa Bauma prezesa Towarzystwa wzaje- 
mnych ubezpieczeń odprawi się z inicyatywy Dy- 
rekcyi tegoż Towarzystwa w kościełe OQ. Refor- 
matów- w sobotę (T b, m.) o godz, 10 zrana. 

— Na budowę! pomnika Mickiewicza nadesła- 
no na ręce prezydenta miasta Dra Weigla: i 

Czytelnia : akademicka we Lwowie z dochodu 
przedsiębiorstw urządzonych w roku zeszłym kwotę 
831 złr, 74 et. Dziennik Poznański 20 marek 80 
fenigów czyli 12 złr. 16 ct, Dr L. ©. z Dobromi. 
la kwotę z złr, 

Na sprowadzenie zwłok ś. p. Adama Mickiewicza 
złożył radca magistratu Turnau z puszki Wydziału 
III kwotę 3 złr. 70 ct. 

— Na cześć Noskowskiego, którego piątko- 
wy koncert ściągnie niezawodnie tłumy publiczności, 
urządzają krakowscy artyści serenadę dzisiaj wie- 
czorem. | 

— Doroczne zebranie członków Towarzystwa 
wzajemnej pomocy rękodzielników i przemysłow- 
ców odbyło się dnia 2 kwietnia 1883 r. w sali Ra- 
dy miejskiej, na którem złożone zostało sprawo- 
zdanie z czynności zarządu i dopełniono wydziału 
Towarzystwa przez wybór p. Siedleckiego Adolfa, 
Ryszarda Antoniego, Chęcińskiego Tomasza, Berna- 
ckiego Andrzeja, Borowieckiego Stanisława, Lew- 
kowicza Antoniego, Podgórskiego Franeiszka, Za- 
dęckiego Leona i Jachimowicza Wojciecha, 

‘` — X. Sebastyan Władysław Gierasiński, 


profess zakonu Jezuitów, umarł wczoraj (3 b. m.) 


'w kolegium jezuickiem na Wesołej, w 34 roku ży 


cia. W ciągu siedmiu miesięcy, już to. piąta z kolei 
ofiara wytężonej pracy naukowej — i piąta ciężka 
strata dla polskiej prowineyi OO. Jezuitów. Żył 
w zakonie lat 18, z tych lat 11 poświęcił własnej 
nauce, lat 7 nauczaniu drugich w konwikcie tarno- 
polskim, jako profesor matematyki i fizyki. Czytał 
książki, które jeszcze w ostatnich tygodniach życia 
sprowadzono mu z Londynu, Paryża i Rzymu w ję- 
zykach : angielskim, francuskim, włoskim i niemie- 
ckim. W sam dzień śmierci, na godzin 7 przed sko- 
naniem, opatrzony będąc już dwoma dniami przed- 
tem św. Sakramentami, zawezwał do siebie wszyst- 
ką zakonną bracią, prosił, aby podano mu do ręki 
krucyfiks, koronkę i instytut zakonu i odmówiono 
przy nim i wraz z nim modlitwy przy konających. 
Potem odmówił formułę ślubów zakonnych i poże- 
gnał wszystkich uprzejmie, oświadczając uroczyście, 
iż szczęśliwym się czuje, że umiera w .zakonie, 

— Pogrzeb zmarłego w dniu 31 marca ś. p. 
X. Ign. Patyńskiego, kan. hon., Rektora Domu 
XX. Emerytów i proboszcza Bgo Krzyża, odbył się 
onegdaj. Eksportował ciało X. kan. Midowicz, da- 
wny kolega w katedrze i towarzysz zmarłego. W ko- 
ściele przy kondukcie przemówił rzewnie i poucza- 
jąco przyjaciel zmarłego X. kan. Oprzędek. Żałobne 
nabożeństwo w kościele Sgo Marka z współudziałem 
dwudziestu kilku duchownych, odprawionem zostało 
nazajutrz.: Zaszczycił je obecnością swoją i ostatnim 
konduktem X. biskup, oceniając i nagradzając tym 
aktem religijnym zasługi kapłańskie i prawy cha- 
rakter zmarłego. Po sumie odprawionej przez in- 
nego kapłana, kolegę od ławki szkolnej i brata ś.p. 
X. Patyńskiego, X. kan. Polkowski, wykazał wkrót- 
kiem przemówieniu zasługi zmarłego i wezwał obe- 
enych do modłów za jego duszę. 

— © balu u hr. Łosiowej pisze Kuryer Lwow- 
ski: „Z balu tego donoszą nam właśnie następujące 
szczegóły, dotyczące strojów. Owoż córka gospo- 
dyni, młoda i świeża jak rozkwitający pączek róży, 
tembardziej go przypominała, że była w prześlicznej 
różowej sukni. Z pań nietańczących, najświetniejszy 
strój miała hr, Karolowa Mierowa; suknia jej jasno- 
stalowej barwy, pochodząca niezawodnie z praco- 
wni Foliksa czy też Wortha, miała przód haftowany 
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perlową macicą a stanik i trenę w duże aksamitne 
kwiaty koloru bronzowego, wyciskane w atłasie. 
Pomiędzy tańczącemi paniami, palmę gustu zdobyła 
p. Stefania Dobrzańska, Suknia jej jasno-niebieskiej 
barwy, była tak „bogato ubrana z przodu w kwiaty, 
że robiła wrażenie czarującego ogrodu. Ogólną zaś 
admiracyę wywołała JEJ „Sortie de bal,“ tak dalece, 
że mnóstwo osób wybiegło do przedpokoju, aby się 
tej szacie przypatrzeć. Przedstawmy bowiem sobie 
białe atłasowe okrycie, podbite różowym atłasem. 
ogarnirowane futerkiem z kóz angorskich, a po 
wierzchu artystycznie pokryte kwiatami, pędzla je- 
dnego z najzdolniejszych uczniów szkoły krakow- 
skiej. P. Aleksandrowa Miceska, która przez całą 
tę zimę zdobywała palmę piękności, ubrana była 
w śliczną suknię różową. Suknia p. Oktawii Pietru- 
skiej miała przód biały a różowy stanik. W ogóle 
kolor biały i różowy przeważał; niemal wszystkie 
panny ubrane były w suknie, w których te barwy 
dominowały. * 

/— Ś. p. Karol Pawłowski, o którego śmier- 
ci donieśliśmy, brał udział w powstaniu w r. 1863 
i dostał się do niewoli pod Radziwiłowem. Zesłany 
na Sybir, przebył w Aczynsku cztery lata, gdzie 
wywiązał się zaród piersiowej choroby, która mu 
zgon przyspieszyła. Powróciwszy z Syberyi, zdał e- 
gzamin dojrzałości i ukończył wydział prawny na 
Uniwersytecie lwowskim. Jako urzędnik Banku hi- 
potecznego, w którym dosłużył się zaszczytnego u- 
znania, położył śp. Pawłowski wielkie zasługi na 
polu prac narodowych. Z jego mianowicie inieya- 
tywy powstało w swoim czasie Towarzystwo Opie- 
ki Narodowej, którego też był najczynniejszym człon: 
kiem. W ostatnim zaś roku życia, już przyciśnięty 
chorobą, przyjął udział w zawiązaniu Towarzystwa 
Kółek rolniczych. Otoczony powszechnym szacun- 
kiem i czeią, zgasł on przedwcześnie z prawdziwą 
szkodą dla kraju. i 

— Czytamy w kronice Dziennika Polskiego, 
pióra p. Jana Lama: 

„Onegdaj przysięgły zapłacił 50 złr. grzywny za 
to, iż nie chciał wymówić słów : „Przysięgam, tak 
mi Panie Boże dopomóż,* które wymawiają chrze- 
ścianie wszystkich wyznań, muzułmanie, unitaryanie, 
żydzi itd. Trudno spierać się z kimkolwiek o jego 
religijne przekonania, ale nię mogę przemilczeć tu 
anegdoty, która mi się w tej chwili przypomina. 
Za poprzedniego papieża mnóstwo nieraz cudzo- 
ziemców różnej wiary odwiedzało Watykan, i wszy- 
scy, klęcząc, przyjmowali błogosławieństwo. Pewne- 
go. razu jakiś jasnowłosy syn Germanii nie ukląkł, 
a na pytanie odparł z dumą, że jest protestantem. 
Na to rzekł Pius IX z łagódnym uśmiechem: „Pier- 
wszy raz słyszę, ażeby błogosławieństwo starca 
szkodzić komukolwiek mogło.* Podobnie też nie 
słyszano nigdy, ażeby wezwanie Boga na pomoc 
komu zaszkodziło. Każdy w gruncie wierzy w ja- 
kiegoś Boga, chociaż go może inaczej nazywa i 
inaczej sobie wyobraża, i dlatego ustawa wymaga 
od każdego powtórzenia owej formułki, skrupulatnie 
pozbawionej cech jakiegokolwiek wyznania. Zdaje 
się atoli, że dla niektórych ludzi potrzeba będzie 
zaprówadzić odmianę: „Tak niechaj mi pomoże Mo- 
ryzon,* albo Revalescióre du Barry, albo coś po- 
dobnego. I jeżeli wstrętnym jest fanatyzm Kklery- 
kalny, gdziekolwiek on się pojawia, to do najmil- 
szych objawów nie należy z pewnością owa pompa, 
|z jaką niektórzy wywieszają sztandar. skeptycyzmu 
w rzeczach niedocieczonych i usuniętych zpod kon- 
troli zmysłów ludzkich, Co innego jest przecież, nie 
módz pogodzić się z żadną istniejącą. korporacyą 
religijną i mienić się „bezwyznaniowym,* a co in- 
nego głosić ateizm, jak gdyby dla chełpienia się 
jakąś nadzwyczajną postępowością i uczonością, 
przenikającą tajemnice przez nikogo niezbadane. 
Darwin by się na to był nie odważył, ale też Dar- 
winów zapiszą w złotej księdze dziejów nauki, Brad- 
laughów zaś tylko w kronice skandalicznej.* 

— Bar. Franciszek Wertheim, słynny wie- 
deński przemysłowiec i wynalazca kass ogniotrwa- 
łych, noszących jego nazwisko, umarł wczoraj w 69 
roku życia w Wiedniu w własnym pałącu na „Schwar- 
zenberg-Platz.* Zmarły był typową i znaną we 
wszystkich kołach stolicy postacią ; posiadał on ol- 
brzymią ilość orderów, któremi wielce się szczycił. 
Nadzwyczajnie przedsiębiorczy, energiczny i pełen 
inicyatywy, założył on 1852 r. pierwszą w Austryi 
fabrykę kas ogniotrwałych. Bar. Wertheim zostawia 
wielki majątek wynoszący pięć milionów. Uniwer- 
salnym spadkobiercą mianował p. Gunst, którego u- 
znał za naturalnego syna swego. 


— Tablica pamiątkowa na Kahlenbergu. Na 
pamiątkę oswobodzenia Wiednia od Turków umie- 
szczoną zostanie w dniu 12 września r. b. na ko- 
ściele kahlenberskim nad wielkiemi drzwiami, gdzie 
się obecnie znajduje statua ś. Józefa, tablica z na- 
stępującym napisem: „Zrana 12 września 1683 wy- 
ruszyli z tego wzgórza król polski Jan III Sobie- 
ski, książę lotaryński Karol V, elektor saski Jan 
Jerzy III, elektor bawarski Maksymilian Emanuel, 
Ludwik margrabia badeński, książę Waldek Fryde- 
ryk i inni książęta niemieccy z swemi hufeami do 
boju dla oswobodzenia ciężko przez Turków ucie- 
miężonego Wiednia. Na pamiątkę tego pełnego 
chwały czynu miasto Wiedeń 12 września 1883 r.“ 
Tablica będzie urządzoną w stylu odrodzenia z czar- 
nego marmuru w białych marmurowych ramach, 

— Dochód z maskarady włoskiej w Wiedniu. 
Pomimo znacznych kosztów, jakich wymagało urzą- 
dzenie maskarady włoskiej, która się odbyła 14-go 
marca w salach Towarzystwa muzycznego na ko- 
rzyść powodzią zniszczonych mieszkańców krajów 
alpejskich Tyrolu i Karyntyi, wynosi czysty dochód 
z tej uroczystości 5649 złr. 30 ct. 

— W sprawie zamordowania Majlatha nowe 
wykrywają się poszlaki. Zauważano, że w dniu 27 
marca Paweł Sponga lokaj bez służby a poprzednio 
laborant w aptece, rozmawiał dłuższy czas z do- 
mniemanym mordercą Majlatha Bereczem na Al- 
brechtstrasse. Nazajutrz po dokonanym mordzie zni- 
knął on bez śladu. Stróż domu, w którym mieszkał 
Sponga, Laszlo, żona jego i 16-letnia córka widywa- 
li Berecza często u Spongi. Gdy Się go pytano, 
kto jest jego gość, odpowiedział, | jest to huzar 
w służbie arcyksięcia Jana. Ilekroć przyszedł Spon- 
ga do Berecza zamykali się w pokoju i długo roz- 
mawiali. Berecz przyznał, że w dniu 27. marca roz- 
mawiał na Albrechtstrasse ze Spongą i rzekł, iż 
„być może, że Sponga zamordował J. Ekscelencyę, 
lecz jakże ja mam za cudze czyny odpowiadać. 
Sponga według zeznań żony stróża Laszla przyszedł 
w dniu 29 marca przepędziwszy noc poza domem 
o godzinie 6 zrana do siebie, zamknął na klucz 
drzwi za sobą, a według szmeru jaki słyszeć było 
można, zdawało się że siadłszy na łóżku przewdzie- 
wał odzież; dochodził także szelest papieru. Sponga 
6 minut tylko bawił u siebie, wyszedł i odtąd nie- 
wrócił, a że się musiał spieszyć, dowodzi okoliczność 
że zostawił pasport i świadectwa oraz drzwi nie- 
zamknięte. Rozesłanc za Spongą listy gończe. Spon- 


MAJ 


ga ma dobre wzięcie, przyjemne rysy, a twarz jes 
go zdradza wiele inteligeneyi. EE E i 

Policya rozwija gorączkową czynność, aby wpaść 
na trop Spongi. Odkąd wyznaczono 1000 złr. nagrod 
za wyśledzenie mordercy, dochodzą nieustannie tajne 
doniesienia, które {bez wyjątku nie mają v 
i nadaremnie czas zajmują. Ostatecznie 
władza: punkt ciężkości śledztwa do B 
mieszka siostra Spongi. Wszelkie usiłowania poc 
cenia podejrzanego pozostają jednak dotąd 
skntku. Doniesienia dzienników, że huzar Bersez 
złyżył częściowe zeznanie, 'okazują się boz żadnej 
podstawy. Współwina jego uważana jest jednak za- 
wsze za prawdopodobną, Szczególnie obciążającą 
jest okoliczność, że Berecz wypierał się, zrazu zna- 
jomości Spongi, do czego w końcu się przyznał, 
Wczoraj wysłano trzech ajentów policyjnych do. 
Teresiopolu, a wieczorem jednego do Arad. } 

— Pielgrzymka węgierska, udająca się z Bu- 
dapesztu do Rzymu w początkach miesiąca maja 
(d. 7, 12 i 19), przyjmuje do swego towarzystwa ró- 
wnie osoby z duchowieństwa zagranicznego: Ktoby 
więc życzył sobie pielgrzymkę tę odbyć, Aa 
sić się do O. Tyburcyusza Kneża, b. prezydenta 
0O. Paulinów w Krakowie na Skałce, jubilata, u 
którego znajduje się program tej pielgrzymki. 

— Sensacyjne aresztowanie w Rosyi. Były gu- 
bernator kazański, radca stanu, Skarjatin, został, 
— jak donoszą Moskowsktja Wiedomosti — wsku- 
tek uchwały petersburskiego senatu wydany sądo- 
wi karnemu, który go ni mniej ni więcej jak o 37 
zbrodni obwinia, Ten sam dziennik donosi o nie- 
mniej sensacyjnem aresztowaniu tulskiego marszał- 
ka szlachty radcy stanu księcia Oboleńskiego, któ- 
ry wplątany jest w matactwa banku kronstadzkie- 
go. Pomimo tego wytoczono dziennikowi Petersbu- 
skaja Gazeta, która pierwsza podała wiadomość o 
aresztowaniu Oboleńskiego, na wniosek prokuratora 
trybunału petersburskiego śledztwo karne. 

— Telefon na tysiąc mil odległości. W Nowym 
Jorku próbowano ze skutkiem w zaprzeszłą niedzielę 
wejść w związek telefoniczny z Chicago, odległym 
o 1000 mil angielskich. Największa odległość, do 
jakiej dochodziła dotąd depesza telefoniczna, wynosiła 
700 mil tj. z Nowego Jorku do Cleveland. Tera- 
źmiejszy. rezultat zawdzięczać należy nietylko same- 
mu telefonowi, ale głównie nowemu wynalazkowi 
konduktora. 


Repertuar teatralny. 


We czwartek 5go: Dom Otwarty, Bałuckiego, 
po raz czwarty. ; 

W sobotę 7go: Przyjaciel Kobiet, komedya 
w pięciu aktach Dumasa (syna). Benefis panny Di- 
sterlo. 

W niedzielę 8go: Zbójcy, Schillera. 


— stawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
Pięknych w Sukiennieach otwarta codziennie od godz. 
1lej do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedziele 15, 
w dnie powszednie 30 centów. 

— Gabinet archeologiczny uniwersytetu Ja- 
giellońskiego (Collegium majus) zwidzać można co- 
dziennie od 12ej do lej prócz niedziel, świąt i feryj uni- 
wersyteckich. ; 

— Muzeum Techniczno - przemysłowe w gmachu Franci- 
szkańskim otwarte codziennie od g. 10ej do 6ej. — Wstęp 
20 cent. od ósoby. W niedziele od 10ej do 2ej bezpłatnie. 

— D. 3go kwietnia pochmurno ; term. od 0'2 do- 
szedł do 10:0 C. Barometr ciągle opada; o godz. Tej 
rano d. 4go stan jego był 743'2 millim., termom. 
3:0 0.— Wiatr zachodni. $ ) 
|, — We czwartek d. 5go kwietnia: Sgo Wińcen- 
tego Fereryusza w. ; 
Wiadomosci artystyczne, literackie 

i naukowe. 


Na Wystawę Tow. Przyj. Sztuk Piękn. nadeszły: 
FEismonda „Trzy studia;* Konieckiego „bBabunia;* 
Maszyńskiego „Szkoła fechtunku* i „Serenada;* Mi- 
reckiego „Na cmentarzu;* Rybkowskiego „Z Po- 
kucia;* Sokołowskiego „Przestanek na polowaniu;* 
Tondosa „Wejście do Tumu;* Dykasa „Madonna,“ 
rzeźba z drzewa. 


Do cennych i zajmujących publikacyj, przygoto- 
wanych ku uezczeniu 200-letniej rocznicy odsieczy 
wiedeńskiej, należy bezwątpienia w pierwszym rzę- 
dzie Dziennik Podróży młodych Sobieskich, Jana 
i Marka, po Europie, spisany przez ochmistrza ich 
Gławareckiego, któremu był powierzył synów w o- 
piekę, wojewoda podówczas ruski, Jakób Sobieski. 
Wydawnictwo Czytelni ludowej postanowiło ogło- 
sić teraz ten zabytek, podług dokładnej kopii ma- 
nuskryptu, przechowywanego w publicznej cesar- 
skiej bibliotece w Petersburgu, a wiernie odpisa- 
nego przez Antoniego Muchlińskiego, bibliotekarza 
wspomnianej wyżej biblioteki. Dzieło to zasługuje 
na to, aby się znajdowało w ręku każdego, nietylko 
ze względu na pamiątkowe jego znaczenie, ale oraz 
jako wierny obraz obyczajów ówczesnej epoki i przy- 
czynek do wiadomości o stanie Europy w XVII w., 
pojęć tudzież sądów o niej samych Polaków. Do 
wydać się mającego wspomnionego dzieła, przedru- 
kowaną zostanie, bodaj już w cezwartem wydaniu 
broszura p. t. „Instrukcya Jakóba Sobieskiego, wo- 
jewody ruskiego, dana synom jadącym w podróż 
za granicę.“ 

Co do warunków nabycia tej publikacyi, odsyła- 
my czytelnika do oddzielnego ogłoszenia, umieszczo- 
nego w dzisiejszym numerze naszego dziennika. 


D. 30go marca wyszedł z pod prasy zeszyt XL 
(4 tomu IV) Słownika gęograficzn*go polskiego i 
obejmuje opisy miejscowości od Kodłubajówka do 
Konarzewo. Z obszerniejszych artykułów. zeszyt ten 
zawiera: Kojdanów, Kojdanów, Kojrany, Kokenhu- 
za, Kolbuszowa, Kolebki, Kolno, Kołaczyca, Koł- 
biel, Koło, Kołobrzeg, Kołomyja, Kołtów, Kołty- 
niany, Kołup, Komaje, Komarniki, Komarno, Ko- 
marów, Komorniki, Komorów, Komorowo, Komorsk, 
Konary. Następny zeszyt wyjdzie około 1go maja. 


Ze Lwowa. 
A więc habemus papam, bo oto zaszczycona 
zaufaniem swych współobywateli setka ojców mia- 
sta dokonała właśnie pierwszej, a tak ważnej czy- 
ności, jaką bezsprzecznie jest wybór głowy tego 
ciała — i nie wątpimy, że pod rządami nowego pre- 
zydenta gród nadpełtwiański uzyska politurę wiel- 
kiego europejskiego miasta, zwłaszcza, jeżeli przy 
pomocy nowego wiceprezydenta tak pożądane i 
dawno przez partyę „jenteligentów? oczekiwane 
dziecko, jakiem jest pożyczka miejska, ujrzy na- 
reszcie, na przekór „stronnictwu Fączności i Zgó- . 
dy“ światło dzienne. Na przekór powtarzamy, bo 
odmienne pod tym względem zapatrywania człon- 
ków tego stronnietwa i to daleko nawet bardzo 


idące pozostały nam w pamięci z przebiegu akeyi 
przedwyborczej; gdy bowiem na jednem ze zgro- 
madzeń kwestya pożyczki była przedmiotem dys- 
kusyi, a przemawiający w jej obronie wyborca 
podawał za wzór inne miasta, zwłaszcza zagrani- 
czne, które przy nie tak korzystnych nawet ma- 
teryalnych stosunkach przez zaciągnięcie pożyczki 
osiągnęły możność zaprowadzenia u siebie wszel- 
= kich ulepszeń, jakie wobec dzisiejszych wymogów 

` okazały się pożądanemi — został zasypany gra- 
dem zarzutów o brak patryotyzmu. Nie nie po- 
mogły jego uwagi, że naśladowanie zagranicy 
w tem, co dobre, nie uwłacza bynajmniej uczuciu 
patryotyzmu, a ograniczenie się na wynalazki 
czysto rodzinne zmusiłoby nas do wyrzeczenia 
się rzeczy wcale praktycznych, jak telegrafy, ko- 
leje itp. Wśród niewypowiedzianego gwaru i o- 
krzyków: precz z moweą! precz z pożyczkami! 
my nie potrzebujemy żadnych kolei ani telegrafów! 
został zwolennik pożyczki i zagranicznych ulepszeń 
zmuszony do opuszczenia trybuny, a przewodni- 
czący — do nakaycia głowy na znak rozwiązania 
zgromadzenia. Obecny atoli skład Rady miejskiej 
każe się spodziewać, że tak daleko idące zapa- 
trywania konserwatywno-patryotyczne nie znajdą 
w jej gronie posłuchu i z niecierpliwością ocze- 
kujemy owoców działalności reprezentacyi stolicy 
na'polu podniesienia i upiększenia miasta, a pole 
to dość szerokie, choćby tylko zacząć od zerwa- 
nia dotychczasowego kontraktu z księżycem, któ 
ry, lubo obowiązany w dniach, gdy w kalenda- 
rzu napisano pełnia, oświecać miasto, nieraz u- 
rządza jLwowianom przedstawienie ciemności e- 


gipskich. 


Lecz to za poważny przedmiot do pobieżnej 
pogadanki, więc pomińmy i drugi evenement du 
jour, jakim jest wybór nowego posła do Rady 
państwa w miejsce dawnego, który się sam prze- 
schwartzował po za granice sali obrad pod Szko- 
cką bramą, a zaglądnijmy do świątyni Melpome- 
ny. I tu zawołać możemy habemus papam, albo 
raczej może le roi est mort, vive le roi, bo wła- 
śnie objął przewodnietwo tej świątyni nazywany 
tutaj królem Janem, p. Dobrzański. Objęcie tea- 
tru przez p. Dobrzańskiego nastąpiło w korzy- 
stnych względnie warunkach, gdyż za rządów je- 
go poprzednika, zwłaszcza w ostatnich czasach, 
były z wyjątkiem operetki wszystkie inne działy 
sztuki tak po macoszemu traktowane, że zwrot 
ku lepszemu nie przedstawiał wielkich trudności. 
Dotąd zaledwie kilka odbyło się przedstawień pod 
nową dyrekcyą, więc przedwczesnem byłoby wy- 
dawanie stanowczego sądu, o ile zmiana dyrekcyi 
wpłynęła na stan sceny polskiej we Lwowie i 
czy pan Dobrzański odpowiedział zaufaniu w nim 
położonemu. Wprawdzie zaprzeczyć się nie da, 
że przy dzisiejszych stosunkach stanowisko dy- 
rektora teatru nie mało przedstawia trudności, i 
wiele potrzeba warunków, aby odpowiedzieć go- 
dnie temu zadaniu w stosunku do publiczńości, 
do artystów i do sztuki. A zadanie to trudniej- 
sze może we Lwowie niż gdzieindziej, na co wiele 
„zapewne składało się czynników, lecz głównym 
bez wątpienia była okoliczność, że od czasów 
 Smochowskiego, z wyjątkiem świetnej wprawdzie, 
lecz krótkiej ery śp. Stanisława Dobrzańskiego, 
seena polska we Lwowie nie stanęła nigdy na 
wysokości swego zadania. Okoliczność: ta stała 
się w następstwie źródłem wielu dla rozwoju sce- 
ny niekorzystnych warunków. Podnieśmy tylko, 
że smak estetyczny, jeśli nie ogółu to większej 
pewnie części publiczności tutejszej pozostawia 
wiele do życzenia. Przyzwyczajona od dawna do 
maniery i afektacyi w grze, publiczność lwowska 
` skorzej darzy poklaskiem sztuczne efekta i z pa- 
 tosem nie na miejscu wypowiadane frazesy, niż 
swobodną i naturalną, a tem samem rzeczywiście 
dobrą grę artysty. I krytyka tutejsza podobnym 
hołduje zapatrywaniom, a fakt następujący do- 
statecznym może będzie twierdzenia powyższego 
komentarzem. Na drugie przedstawienie grano 
' Rozbitków Blizińskiego, w której to sztuce wy- 
stępował w roli Dzieńdzierzyńskiego, dobrze wam 
Wojdałowiez. Główną cechą talentu tego 
bie zalet prawdziwe- 
go komizmu, polegającego na efekcie, wywoła- 
nym właśnie spokojną i pełną naturalności grą. 
, ponieważ nie goniąc za poklaskiem 
krzywiał, ani nie machał 
ał go ze strony krytyki 
tutejszej zarzut, że komizm jego suchy, 


znany 
artysty jest przyswojenie 80 


Tymczasem 
galeryi, ani się nie wy 
po scenie rękami, spotk 


zbyt powściągliwy. 


Podnieść jeszcze wypada jedną dla rózwoju 
sceny niekorzystną okoliczność, a mianowicie obo-|p 
utaj w sferach, któreby wła- 
tosunki materyalne, jak 
i stanowisko socyalne, wspieranie sceny na 
wej za swój obowiązek poniekąd poczytywać 
ny. Z wyjątkiem kilku zaledwie domów, któr 
w rzadkich odstępach w teatrze się pojawiają, hig 
life tutejszy wyczekuje cierpliwie przybycia Sary 
Bernhard, a choćby i Phoitesów, aby bytnością 


ętność, jaka panuje t 
śnie tak ze względu na s 


swą salę teatralną zaszczycić, podczas gdy na 
przedstawieniach polskich świeci wytrwale swą 
nieobecnością. 

Wobec tych i innych jeszcze niesprzy, 
rozwojowi teatru polskiego warunków, szczupłe 
grono prawdziwych miłośników sceny po rezy- 
gnacyi Miłaszewskiego, żywo zainteresowało 
obsadzeniem dyrekeyi teatru lwowskiego. ; 
cierpliwością wyczekiwano, ażali zjawi si 
kompetent, po którymby się ; 
że umiejętnem i taktownem prowadzeniem teatru 
zdoła skutecznie te wrogie rozwoj 
runki choćby powoli usunąć; 
danie repertuaru, 
lecz i właściwe użytkowa 
szcie przez dbałość o wyk 
stawień, potrafi i spa 
ści tutejszej na właśc 
budzić w niej rze 
będące bądź co 
nietylko rozwoju, 
ny. Teatr powierz 
powtarzamy , 


jających 


ę jaki 
spodziewać można, 


owi sceny Wa- 
afne ukła- 
ko przez pozyskanie, 
nie sił nowych, że wre- 
ończenie i całość przed- 
eco gust publiczno- 
iwe sprowadzić tory i roz- 
te zamiłowanie dla sztuki, 
bądź nieodzownym warunkiem 
lecz nawet istnienia każdej sce- 
ono panu Dobrzańskiemu. Dziś, 
dwczesnem byłoby wydawanie 
sądu 0 przyszłości ; poprzestaniemy 
u, że personal teatralny zo- 
stał po części zmieniony i wzmocniony, a pozy- 
skane świeżo siły, zwłaszcza w dziale ról męskich, 
stanowią bezsprzecznie materyał bardzo cenny. 
Chodzi tylko o należyte wyzyskanie tych sił, jak 
bowiem nieraz powierzenie podrzędniejszej nawet 
roli lepszemu artyście całość sztuki podnosi, tak 
z drugiej strony zbytnie przecenianie sił artysty 
tylko do ujemnych rezultatów doprowadzić może. 
Słowa te piszemy pod wrażeniem przedstawienia 
czwartkowego. Dawano Wesołą Wojnę, a afisz 
zapowiadał pierwszy występ artystki p. Błońskiej, 
jako księżny Artemizyi. Przyzwyczajeni za byłej 
dyrekcyi do weale dobrej przedstawicielki tej roli, 
oczekiwaliśmy czegoś jeszcze lepszego, tymcza- 
sem — zamilczmy lepiej. 

Lecz dosyć już i o teatrze, może innym razem 
wrócimy do tego przedmiotu, a teraz na zakoń- 
czenie wspomnijmy jeszcze, że choć Lwów święta 
spędził dość spokojnie, i bez wielu liczniejszych, 
a zwłaszcza oficyalnych zebrań, lecz mimo to ży- 
cie towarzyskie nie ustaje, a dziś nawet otwierają 
się gościnne podwoje hr. Łosiowej dla zainaugu- 
rowania karnawału wiosennego, który mając być 
zielonym, w rzeczywistości bielszym jest niż 


więc na skonstatowani 


Lwów, ostatniego marca. 


dukcyi 


Wiadomości 


z biura Izby handlowo- przemysłowej krakowskiej 
o targu zbożowym na Baranie i Kleparzu 
dnia 2 i 3go kwietnia. 


Z powodu uroczystego święta nie było w dniu 
wczorajszym targu na granicy Kongresówki, na 
Baranie jakoteż i na Michałowicach. 

Wskutek wczorajszego święta, dowóz zboża na 
dzisiejszy targ zbożowy na Kleparzu był. bardzo 
mały, kupców także zagranicznych wcale nie było 
na targu, przeto ruch i obrót były słabe, a zaku- 
pno odbywało się tylko na najgwałtowniejsze po- 
trzeby. Piękna pszenica znajdowała chętny pokup 
nawet po wyższych cenach, średnie gatunki tru- 
dne do pozbycia. Żyto uległo spadkowi. Jęczmień 
zaledwie utrzymał się w cenie; do siewu poszu- 
kiwany i wyżej płacony, tak samo i owies. Na 
nasiona strączkowe ńie było pokupu. Koniczyny nie 
wiele było w obrocie, ceny nie uległy zmianie. 

Płacono za pszenicę żółtą na 100 kilogramów 
od 6:50 do 8:75 złr.; czerwoną od 8:75 do 9:75 
złr.; białą od 8:— do 950 złr.; żyto piękne od 
6:75 do 7*— złr.; poślednie od 6:50 do 6:80 złr.; 
jęczmień piękny od 7:20 do 7:50 złr.; pośledni 
od 6:— do 675 złr.; owies od 7:— do 7:55 złr.; 
»roch od 8*— do 10— złr.; fasolę od 9:50 do 12:50 
złr.; *srkę od 7:50 do 8— złr.; proso od 6:25 
do 7:50 x.t wyke od —*— do *— złr.; jagły od 
11— do 1250 złr.; kukurudzę od —— do —— 
złr.; rzepak od —— do —— złr.; koniczynę 
czerwoną od 75:— do 100— złr.; białą od 60:— 
do 80:— złr. 


Zarybien'e Rudawy pstrągami. Dnia 3 kwie 
tnia rozpuszczono w Rudawie we wsi Mydlniki u 
. Adolfa Schoena, w korycie dzikiem i w Mły- 
nówce, 2000 pstrążąt z daru hr. Artura Potockie- 
go, przy współudziale pań Brzozowskiej i Glixello- 
wej, p. Schoena i członków zarządu Towarzystwa 


Prof. Dr Adolf Wagner miał dnia 30 marca 
w wiedeńskim „Klubie umiejętności“ odczyt o re- 
formie podatkowej i polityce socyalnej, opartej 


Kurs pieniędzy i papierów publ. 


Hraków 4 kwietnia. 


Ruble papierowe rosyjskie za 100 rs. 
Rubel srebrny obraczkowy . « « - 
Marki niemieckie za 100 marek . . . 
Dukat ważny WY EB 
20-frankówka 

Imperyał ważny o. . . . . 

Srebro austryackie za 100 złr. . 
Kupony srebrne płatne za 100 zł. . 


Listy zastawna i obligi 
6% pożyczka krajowa galicyjska . 
Obligacye indemnizacyjne galicyjekie 
4% listy zast. Tow. kredyt. ziemsk. 
An | tn » S ra em: 
5% listy zast. Tow. kredyt. ziemsk. . 
6% listy;  , bankn hipot. . 
6% listy dłnżne galic. zakł. włość. 


we Lwowie 
a100złr.w.a. 


N 
5% listy zast. gal. zakł. kred. wło. za 100 złr. t 
5% listy zast. Banku hipot. gal. z pre. 10% 
5% listy zast. — „ „ zwrotne za 40 lat 
5!/, listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 


za 386 lat srebrem za 100 złr. W. a. 


6% listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie zwro 
za 86 lat, banknot. za 100 złr. w. 4. - 
6% listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwro 
za 18 Iat, banknot. za 100 złr. w. a. . 
1% listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 
za 20 lat, banknot. za 100 złr. w. a. . 
5% listy zastawne Król, Pol.zr.1869 [ „ 100 rubli] 
4% listy likwidacyjne Królestwa Pel. [„ 100 rubli] 


Akcye kolejowe i bankowe. 


Akcye kolei Karola Tndwika . . . po złr. 210 


„ „ Lwowsko-Czerniowieekiej 
banku hipot. wë Lwowie 
banku gal. dla b. i prz. w Krak. ` 


Losy krajowe. 


n 


Losy miast} Krakowa 
Losy miasta Stanislawowa 


płacą |. żądają | 


Wieden 3 kwietnia 
Obligi długu państwa. 


42/,0/, Renta papierowa . 


osy z roku 1854 po 250 złr. 


3 


© Q N ND | 
BORSAS Kor] 


or ORO 


Obligi indtmnizacyjne. 


Niższo-austryackie 
Wyższo-austryacki 


3 3 8) S$ 3 


Siedmiogrodzkie . 


e 4 U 4 3 3 3 3 3 3 


ż. kolei węgierskiej 
6% Renta węgierska złot 


kuponu obliczającego 


1ez. 
dodz. w miarę terminu płatn. 


Akcye bankowe. 


Anglo-austryackiego Bnnku . 120 złr. 
Boden-Credit węgierskie . 


Oprócz b 
się kaz: 


dla Han. i Prz. 160 


Gal nę Gesell. niż. austr. . 500 
al. Banku dla Hand. i Prz. 200 
G Banku (Nat.-Ba.) 600 

. szara 00 


mi 8 3 4 8 3 3 


353 


Ñ Akcye kolei, 


płacą | żądają 


78 50| 78 65] 
78 75| 78 90 
97 90| 98 10 
119 25/120 — 
131 50/132 80 
137 50/188 — 
167 —|167 50 
167 —|167 50 
37 —| 39 — 


106 —|107 — 
97 75| 98 25 
98 30| 98 60 

104 50/105 50 

105 —|106 — 

104 50/105 50 

IGO = | == = 

108 —|105 — 
98 60| 99 20 
99 —| 99 30 
97 15| 98 25 


. |186 50/1387 — 
. [120 50/120 65 


96 50| 97 — 


117 90/118 30 
222 —|222 50 
1827 —|327 30 

16 50317 — 
211 75 212 75 
850 —|855 — 
88 —|885 — 
119 20/119 40 
147 25/147 75 
111 75,112 — 


ańsko „soeyalnej. Wagner jest 
tszyc] 1 ekonomistów niemie- 
odezy ‘eie przedstawił mowca 
tyko rał ostro ducha i re- 


na podstawie chrześci 
jednym z najznakomi 
ekich. W zajmującym 
rozwój ekonomii i kryty 
zultaty socyalnych 
nowoczesnego państwa. 
się| go mówił Wagner, wz 
Z nie-|polu ekonomicznem, o 
bodą działania. I jakież z 
kszyła się znaczn 
bogactwo narodowe, a 
polepszyło się sto unk 
rencya więcej przyniosła 
bowiem nie maj 


kon omicznych tendencyj|, 
Ada m Smith i szkoła je-|- 

w. opiekę jednostkę na || 
bdarzajiąe ją zupełną swo- 
tąd rezultaty? Oto zwię- 
, zwiększyło się 
le położenie mas ludu nie 
owo. Zasada wolnej konku- 
ła złego niż dobrego. Pro- 
ac hamulca, zeszła na 
tek spekuls.cyi i nadużywania | 
ły przesilenia; producenci sta- | 
byt, zwycięsko wychodzili 
ie nie)'zetelni, a ztąd po- 
i fałsizowamie towarów i 
Państwo powinno 
ducentów wziąć w opiekę; jest 
lizowane.go i chrześciańskie- 
adza się z walką o byt 
jest systemem dyshar- 
kończy mowca, te- 
ie powinno 0 ile możności, 
konomiczne ? Jak krytyka do- 
dobrą, a praktyka przyswaja so- 
którą przedewszystkien za- 
a którą sformułował 
Zasada ta domaga się zaprowadze- 
vnego, któryby 
Oto jest krótka 


je produkczya, 


fałszywe tory wsku 
kredytu; następowa 
czali formalną walkę 0 
z tych walk często ludz 
chodzi pogorszenie 
nieczyste interes 
więc słabszych produí 
tò zadanie ludu ucywi 
go, zadanie, które nie zg 
Darwina. System obecny 
monii. „Czyż 
orya, że państwo n 
wpływać na ży 
wodzi nie jest 
bie obecnie zasadę, 
wdzięczamy 5 
Rodbertus. 
nia ekonomicznego porządku pray 
wziął w opiekę klasy ro 
treść odczytu Wagnera 


L. W. Gostkowski - 


Konstruktor zegarków wysokiej precyzyi 
w Genewie 


a handlowe. Ulica Levrier Nr. 13 w Szwajcaryi. 


porządzen 
decyzyi. D 
przeci 
mania 
radość za granicą. 
dają na to zarzutami 
uważa ustąpienie 
Bukareszt 4 kwietnia. 1 
się, że Królestwo rumuńscy przyjmować będą nie» 
bawem w Pegli wizytę Królestwa włoskiego. 


owodu 200-letniej rocznicy odsieczy Wiednia przez 
róla Jana III postanowiliśmy na pamiatke tego 
wiekopomnego historycznego faktu, zniżyć cenę 
€ : dwóch gatunków najpraktyczniejszych zegarków, 
dobra jest więc, 

1) Remontoar męski srebrny, duży, wielkości 19 linij, 
anker o 15 rubinach, półchronometr nakręcający się bez 
kluczyka, z ceny 200 franków ustanowionej w cenniku na 
150 franków. ; 

2) Remontoar męski, złoty, wielkości 19 linij, o 15 
rubinach, anker, półchronometr, nakręcający się bez klu- 
czyka, z ceny 380 franków na 890 franków. 

3) Remontoar damski, złoty, cylinder, o 10 rubinach na- 
kręcający się bez kluczyka z ceny 250 franków na 130 
franków. Na żądanie może być tylko monogram. 

Zegarki srebrne wykonane są z najlepszego srebra, 
złote, ze złota dukatowego, czyli próby 18 karatów; do- 
skonały mechanizm i wysoka precyzya nie pozostawiają 
nie do życzenia. 
zegarek ozdobiony będzie portretem Sobieskiego 
na koniu, rytym artystycznie, z datą 1683 — 1888, lub na 
żądanie monogramem albo herbem. Do każdego zegarka 
dodaje się gustowne pudełko i świadectwo fabryki porę- 
czajace na 30 lat. 

; Prawo korzystania ze zniżonej ceny 
wyjątkowo tych trzech gatunków zegarków przy- 
sługuje tylko prenumeratorom „Czasu.“ 

Wypłata może nastąpić całkowicie odrazu, | 
albo też w ciągu I0 miesięcy ratami — w pierw- 
szym razie fabryka wyśle zamówiony zegarek 
zaraz po otrzymaniu należności, w drugim razie 
po uiszczeniu ostatniej raty. "SBE 

Pieniądze należy przesyłać wekslem jednego z ban- 
ków lub bankierów w Krakowie, wystawionym na Bank 
Credit Lyonnais w Genewie. a 

Zegarki obejrzeć można 
w Administracyi „Czasu“ w Krako- 


ocyalizmowi, 


— Płacono pszenicę za 100 kilo 
(11 złr. 52 cent.); — 
3:10 marek (7 złr. 66 ent.); owies 
13:40 marek (7 złr. 78 cent.) ; — 
mark. (19 złr. 30 ent.). 


Wrocław. 
po 19:70 mar 
100 kilo po 1 
za 100 kilo po 
rzepak za 100 kilo 33:— 


Koszta transportu. za 100 kilo zboza wynoszą: 
z Krakowa do Wiednia 1 złr. 3 ent., z Krakowa 
do Wrocławia 1 markę 48 fenigów; ze Lwowa wany socyal 
do Krakowa 96 centów. 

Tarnów 29 marca. — Płacono za 100 kilog. 
żyta 5'80, jęczmień 5:75, owies 
lsób 6:25, ziemniaki 2:60, rze- 
siano 2'40, koniez 2:90, słoma 1:70, 


oszenicy 08—, 
520, groch ——, 
pak 16—, 
kilo masła 82* 


dzenie rady ministró 
leryi skończyło się bez rezultatu. 

Paryż 4 kwietnia. F 
wojny ustąpi z posady. Trzy rady jeneralne z po- 
między 28 powzięły rezolucye na rzecz rewizjł 
konstytucji, 

Paryż 4 kwietnia. Anglia zgodziła się na wy- 
bór Bib-Dody na jeneralnego gubernatora Libanu. 

Były chedyw Ismail wytoczył rządowi egipskie- 
mu proces 0 zwrot zaległych pensyj swych sy- 
nów w kwocie 5 milionów funtów szterlingów. 

Paryż 4 kwietnia. Na żądanie prokuratoryi 
belgijskićj aresztowano tu Simona Philipparta o- 
skarżonego o sfałszowanie dokumentów. Belgia 
żada wydania aresztowanego. 

Londyn 4 kwietnia. W Izbie niższćj oświad- 
czył Fitz Maurice, że konwencya z Chinami nie 
została ratyfikowaną, poniewąż jest nie prak- 
tyczną. Rokowania względem zniesienia ceł prze- 
wozowych postąpiły tak dalece, iż spodziewać się 
można zadawalniających rezultatów. Izba niższa 
przyjęła 106 głosami przeciw 74 wniosek rządo- 
wy, przeciw któremu występował Northcote, żą- 
dający złożenia komisyi z obu lzb w celu zba- 
dania użyteczności tunelu pod kanałem La Manche, 
Izba niższa uchwaliła następnie przyjęty przez 
rząd wniosek, aby nie zawierać żadnego traktatu 
tyczącego się terytoryum nad Congo, albo jego 
okolicy, narażającego na niebezpieczeństwo da- 
wniejsze zobowiązania albo nie dostarczającego 
dostatecznych rękojmi dla wszystkich tamecznych 
cywilizacyjnych lub handlowych ajencyj. 

Połtawa 4 kwietnia. Powódź w okolicy tu: 
tejszej przybiera coraz groźniejszy charakter. Ko: 
munikacya z Oharkowem przerwaną była przez 
4 dni, z Krzemieńczugiem przez 8 dni. Most kole: 
jowy pod Połtawą został przez wodę znacznie 
uszkodzonym. Wielu podróżnych musiało się Z 
trzymać w Kobielakach. 

Dublin 4 kwietnia. 


Wiedeń 3 kwietnia. 

~> Okowita. Na naszem targowisku przy zu: 
pełnym zastoju not. bez zmiany 32 złr, nom. 

Peszt, 2go kwietnia: 31-25—31:50 złr.— W ro-|i=R 
claw, 2go kwiet.: na kwiecień 5080 mrk., na maj- 
czerwiec 50:80 mrk.— Szczecin, 2 kwiet.: w miej- 
usc 51°80 mrk., na kwiecień-maj 52:20 mrk., na 
czerwiec-lipiec 53:70 mrk., na sierp.-wrzesień 5480 
mrk. — Berlin 2go kwietnia: w miejscu 52:50 
mrk. na kwiecień-maj 53:— mrk., na sierpień-wrze- 
sień 55:40 mrk., na' wrzesień-paźdz. 54:30 mrk. — 
Paryż, 2go kwietnia: na ten miesiąc 54— frk., 
na maj 5350 frk., na maj-sierpień 52:75 frk. na 
wrzesień-grudzień 52*— frk. 

Nafta. Wiedeń 3 kwiet.: za 100 kilo z cłem 
z dworca 2425—2450 złr.— Tryest, 2 kwietnia: 
za 100 kilo bez cła, 10:65—10*75 złr. — Brema, 
2go kwiet: za 50 kilo 7:75 mrk. — Hamburg, 
2go kwiet.: w miejscu 7:90 mrk., na kwiecień 8:— 
mrk., na sierpień-grudzień 8:40 mrk. — Antwer- 
pia, 2go kwiet.: za 100 kilo 19:25 frk. — Nowy 
Jork, 2 kwiet.: za galonę na kwiec. 8'/, ct. pap., 
w Filadelfii na kwiec. 8'/4 et. pap, nafta surowa 
71/, et. pap. 


TEN Kraków d 


Cenniki żądającym przesyłamy franco. 


Telegramy własne „Czasu.* 


Łańcut 4 kwietnia. Wezoraj odprowadzono 
wśród tłumów ludu ciało Izabelli Potockiej z dwor- 
ca do kościoła. Kondukt prowadził Biskup Sole- 
cki i Łobos. | 

W nocy pełno przybyło osób z Krakowa, Lwo- 
wa i prowincyi: Marszałek Zyblikiewicz, Pietru- 
ski, Podlewski, Badeni, Wereszczyński, książę 
Wirtemberski, Taksis, biskupi : Sembratowiez, Du- 
najewski, Solecki, Łobos — Popiel, Badeni Kazi- 
mierz, Koźmian redaktor Czasu, Artur i August 
Potoccy, Lichtenstein, Zaleski, Jorkasz, mnóstwo 
obywateli, Skrzyńscy, Jędrzejowicze, Michałow- 
scy, Borkowscy, Iubomirscy, Zamoyscy. 

O 11-ej w kościele celebrował biskup Duna- 
jewski w asystencyi dwustu księży. Kondukt naj- 
pierw odśpiewał biskup Sembratowicz po rusku, 
następnie Solecki. 

Obecni tamże: Jackowski, Łoziński. 

Ciało złożono do grobów familijnych.f tramna 
okryta wieńcami. Pogrzeb przemienił się w ma- 
nifestacyą i imponujące współczucie dla Namie- 


nia 3 kwietnia. — Przyjechali. 
HOTEL SASKI. Hr. Henryk Lamberg z Mora- 
wy, bar. Zofia Hartingh z Dąbrowy, Antoni Wrot- 
nowski ze Lwowa, hr. Józef Stadnicki z Kongre- 
sówki, Marya Skrzyńska z Krosna, Anna Weiss 
z Grodna, Klemens Fuchs z Wieliczki, Werner 
Grumbach z Wiednia, Kazimierz Federowicz ob. 
z Czerniesowic, Hipolit Gieczewicz z Wilna, Ale- 
ksander van Valdon z Tarnowa, Krzysztof The- 
mesl ob. z Wiednia, Wincenty Schmidt z Krzy- 
waczki. 
AE ET T AANE OOOO EE 
Artykuły w dziale „Nades 
dzą od Miedakcyi. 
Z A 
NADESŁANE. 


Padaczkę 


Lwów 4 kwietnia. Wybór ściślejszy nastąpi 
we wtorek. Autentyczny wynik głosowania jest 
następujący: Głosujących było 2,869. Ważnych 
głosów 2,857; absolutna większość wynosi 1429. 
Zacharjewiez otrzymał 1,281 głosów, Roma- 
nowiez 1,214, Gryziecki zaś 338. Rozstrze- 
lonych głosów 24. 

Wiedeń 4 kwietnia. Wiener Allg. Ztg dowia- 
duje się z dobrego źródła, że śledztwo karne wy- 
toczone przeciw deput. Schónererowi z powo- 
du zajścia na komersie Wagnera, zostało zawie- 
szone, ponieważ brakuje materyału potrzebnego 
do wniesienia skargi. 

Berlim 4 marca. W teatrze Narodowym wy- 
buchł dziś w południe pożar i rozszerza się coraz 


ENEA TOTO ET SENNEN ORATE 
Tane“ nie pocho- 


i wszelkie choroby nerwowe 
wylecza listownie specyalista 
Dr Killisch w Dreznie w Sa- 
ksonii. Mnóstwo wyleczeń.— Złoty medal Towarz. 
naukowego w Paryżu. 


Berlin 4 kwietnia. Na początku wczorajszego 
posiedzenia parlamentu oświadczył przewodniczą- 
cy, że deputowany Vollmar przybywając z Ko- 


Elżbiety Linz-Budweis . 200 złr. 5% 


Donau -Dampfsch. 


| Salzb.-Tyr. 1870 200 „ 
Eperies. Rarn. węg. część 300 „  » 
Ferdyn.-Nordb 0 


Salzburg-Tyrol 
Ferdynanda Nor 
Franciszka Józefa 
Gal. Karola Ludwika . 
Koszycko-Oderberg . - 2 
Liwowsko-Czern.Jassy - 
Nordwest austr. . 


Mor.-Szląz. linia 1 
poż. 14 milion. 1882 


Franc. Józefa Em. 1867. 200 
Gal.-Karol--Lud. I Em.. 300 


3 


Siedmiogrodzk: O 
Staatz-Eisenb. Gesell 
Südbahn (Lombardy) « 
Theisbahn (Cisańska) - 
Węg. gal. Łupkowska - 


Westb. Stuhlw. . 
Listy zastawne” 
kł. Kr. dla Gal. i 


Koszycko-Oder 
Lwow.-Czer. I Em. 


e3% 3 3 3 3 3 


Ha 
NS 
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43 3 3 3 3 3 3 3 % 3 3 3 3 3-3 3 3 


Nordwestb. austr. . A 
„ Lit. B. . 200 


Tow. kred. krakowskiego 
/, Listy dłużne Włość - 
60/, Towarzystwa kredyt. 


Ę 
Gal. Tow. Kred. zi 
Gal. Tow. Kred. ziemsk. . 


Salzkam. gut. zł. 
Siedimiogrodzkiej I 
Staatseisenbahn ž . . 
Süddahn (Lombardy) 


Theissb.-Gesell” 5 © 
Węg. gal. Łupkow. . 


s 3 3 3 3 4 3 3 3 34 3 g 3 3 3 3 3 
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Bank Hipot. IWow. . 

OŚĆ. GHROPIOCEJ 
g. (National.) wal. a. 
. Bod. Kredit-Anstalt 
. og „ Bod.-Kredit 34 lat 
Boden Kredit-Institut. . 


Priorytety kolei. 


N 
33333353 RR? 


s w 3 3 u 
4 3 4 S 3 3 3 


5% Donau Regul. 


Bim. 1874 . 200 Premiowe Wiedeńskie 


Donau-Dampfich. 10 


1100 501400 754 


w ministrowi wojny. 


penhagi do Kiel, został tam aresztowanym. Mimo 
wylegitymowania się, nie został wypuszczonym na 
wolność, Przewodniczący wyraził nadzieję, że 
kanclerz a względnie minister sprawiedliwości za- 
wiadomią parlament o powodach aresztowania. 
Aresztowanie zostaje podobno w związku z kon- 
gresem socyalistów, który się odbył w końcu ze- 
szłego tygodnia w Kopenhadze, a na którym prze- 
mawiano przeciw nie dość radykalnym ekonomi- 
cznym środkom Bismarka. 

„Paryż 4 kwietnia, Na wozorajszem posiedze- 
niu rady ministrów obradowano nad utrzymaniem 
Gallifeta, jako komendanta na manewrach k 
waleryi. Ferry ubolewa, że minister wojny uległ 
naciskowi nieprzyjaznych dzienników. Thibau- 
din występuje stanowczo przeciw temu i dodaje, 
że znane artykuły wywołane zostałe przez dzien- 
niki działające pod wpływem Ferrego. Thibau- 
din oświadcza, że sam wyłącznie chce być odpo- 
wiedzialnym za wszystkie, czysto wojskowe roz- 
ia. Rada ministrów nie powzięła żadnej 
zienniki oportunistyczne występują ostro 
Republique żąda utrzy- 
Gallifeta, bo usunięcie go sprawiłoby. 
Dzienniki radykalne odpowia- 
przeciw Gallifetowi. France 
Thibaudina za prawdopodobne. 
Romanul dowiaduje 


Telegramy biura koresp. 


Budapeszt 4 kwietnia. Izba niższa Sejmu 
węgierskiego przyjęła paragraf ustawy dla szkół 
średnich, wedle którego język grecki ma być o0- 
bowiązkowym przedmiotem naukowym. 

Helfy zapytuje, w jaki sposób nastąpi konwer- 
sya renty, oraz czy istnieje i dla jakich celów. 
przymierze z Włochami? Interpelacya jego od- 
daną będzie prezesowi ministrów. i 
lamentu nadszedł - 


Berlin 4 kwietnia. 
telegram z Kiel donoszący, że Vollmar, deputo- 
ista, został aresztowanym. | 
"Kiel 4 kwietnia. Podług Kieler Złg wypu- 
szczono na wolność aresztowanego wczoraj depu- 
towanego V ollmara. ć 

‘Paryż 4 kwietnia. Dłuższe i ożywione posie- 
w w sprawie manewrów kawa” 


2 


donosi 


Śledztwo przeciw are 
sztowanym w ostatnich czasach w Cork odbyw: 
się tajnie. Aresztowanych uważają za ajentóv 
irlandzkiego spisku dynamitowego, który utrzy 
muje stosunki z takimże spiskiem amerykańskim 


O oł o AA CÓŚ 

Kursa. — Wiedeń 4 kwietnia 2 godzini 
30 m. popoł. Renta papierowa 78:50. — 59/, Rent: 
papier. nieopodat. 93:20. Renta srebrna 78:90. — 
Renta złota 97:95. — 6%, Renta złota węgierski 
12025. — 4, Renta złota węgierska 90:30. — 


UOTE EEE TJ TT TEESE EEEE OCT ZRP ESETERE EE EER 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 


Antoni Kłobukowski. 


Clary (50 dA 
4%, Donau-Dampfsch. 
Insbrucku. . . . . 
Keglewicha . 
Krakowskie . . . à 
Ofner (miasta Budy). 
Pallys FE td 
Rudolfa 

Salma: ENEA 
Salzburgskie. 

St. Genois 
Stanisławowskie o 
4 Tryesteńskie . 


Waldsteina `. 
Windischgritza . 


Dukaty ważne . . . 
20 frankówki . . . 
Imperyały rosyjskie . 


Funty szterl. angielskie 


Liry tureckie złote . 


Majki niemieckie za 100 marek 
Rubel papierowy za 100 
Lwów 3 kwiet. 


Akcye Banku hip. gal. 200 złr.. 
50, Listy zast. Tow. kred. ziem. . 


4% n n n 
5% n n n 
6 4 0 n n Banku 


Warszawa 3 kwiet. 
5%, Listy zastawne nowe 186 


5%, Listy likwidacyjne. . 


s 33 3 3 J 3 3 3 3 3 3 3 3 


Waluty. 


7 
5% Obligi indemn. gal. 
6%  » Pożyczki krajowej . 


88 25 
108 — 
21 50 
19 50 


39 — 


22 25. 
45 — 
22 50 
127 — | 
28 25 
37 25 


5 64 
9 40 
9 74 
11 92 
10 74 | 
58 50 
118 25 


307 — 


, że minister 


Płacą | Żądaji 


36 50 | 3 
51-J0Ę 


rub.|kop. rubik 


— | 1002 


_ Mako kościan 


parowana 
w najlepszym gatunku, z zaręczeniem 
3*/, do 40/5 azotu i 21 do 23%% kwasu 
__ fosforowego, odznaczoną na wystawie 
_ Warszawskiej 1874 r. dyplomem 
uzmamia, nabyć można albo u pod- 
pisanych, lub w Agencyi dla 
Rolników S. Mikuckiego 
D w Krakowie. 
© wczesne zamówienia 
iiprasza się. (505-14-) 


Fabryka parowa mąki kościanej i spodium 


_B. Schönberg & Frankel 


przy ulicy Mostowej Nr. 358/4. 


8 


8 


Wzmocnienie siły |] 


SPF. 


| h żywotnej i utrwa- ||| 
_ | lenie zdrowia 


przez środki pożywezo-lekgrskie: Jana 
Hoffa piwo zdrowotne z wyciągu słodo- 
S wego i Hoffa słodową czokoladg zdro- 
1 wotną. Mnóstwo osób już opuszczonych 
5. zawdzięcza temu leczniczemu napojowi 
swe życie, którem się jeszcze cieszy. 


Do e. k. nadwornego dostawcy prawie 
wszystkich panujących w Europie, pana 


Jana Hoffa, 


król. radcy komisyjnego , posiadacza 
złotego krzyża zasługi z koroną, kawa- 
lera wielu znacznych orderów pruskich 
i niemieckich, w Wiedniu, fabryka: Gra- 
benhof Nr. 2, skład fabryczny: Stadt, 
Graben, Braunerstrasse Nr. 8. 


ky) Fako poręczenie dobroci i siły 
ih leczniczej Najdostojniejsze 


PŚ 


; zewnętrznego, jakoteż do wewnętrznego użytku. Przedstawi 
RA AG we wszystkich chorobach kobiecych: katarach, z 
kach i nabrzmieniach, w których to .przypadłościach okazuj 
każdym rokiem, lecz najskuteczniej działają, oprócz tego 
skrofułom, Rhachitis, chorobom skórnym, zastarzałym syfi 
wskutek przeszłych chorób. 


cyjnej. Komunikacyę z Polski do Jastrzębia wielce ułatwia niedawn 
kolei żel. Rybnik-Loslau. Pociąg, wychodzący z Warszawy wieczorem 
Sosnowice, Katowiee, Nikolai, Rybnik 
miejscowości przybywa się w niespełna 3, godziny po dobrćj szos 
Jako lekarze zdrojowi przebywają tam p. p. Dr. Scherk i na miejsce Dr. Weissen- 
berga nowo angażowany Dr. Karfunkel z Wrocławia. 
Uprasza się przybywających gości zdrojowych w ich własnym interesie o zgła- 


niw, -= 


e solan 


na Górnym Szlazku. 
Otwarcie 15 maja. 
Aparata inhalacyjne i prysznicowe, kąpiele błotne. 


Sole jodowe i bromowe z powodu ich łagodnego działania, d 


. 


Czyste, obfitujące w ozon powietrze miejscowości kuracyjnćj, 
tóp, niepomiernie podnosi moc uzdrawiająca żródeł. 
Nowo zaangażowany zarząd zdrojowy wpłynął na znaczne 


do Loslau pomiędzy 8 a 9 ran 


zanie się zaraz po przyjeździe do Inspekcyi zdrojowej. 
Specyalnych wiadomości udziela na żądanie Dr. 
miejscowemi stosunkami, zamieszkały w Warsz awie, Leszno Nre2, 


Zarząd zdrojowy. 


c. k. uprzyw. specyficzne mydło do ust 


PURITAS Dra C. M. Fabera, 


przybocznego dentysty $. p. Cesarza Maksymiliana I. Meksyk. i t. d. 

‘Jedyny kiedykolwiek na wystawie powszechnej odznaczony medalem (Lon- 
dyn 1862 — Paryż 1878) najskuteczniejszy, majlepszy higieniczny preparat do pielę- 
gnowania ust i zębów. i (288-3-) 

Składy we wszystkich większych aptekach i handlach perfumów monarchii austr.-węgier. 
Bezpośrednie zamówienia najmniej 3 pudełek po A złr. wysyła wszędzie opłatnie własny 


skład rozsyłkowy w Wiedniu, I., Bauernmarkt Nr. 3. 


uznanie (259-11-15) 


k, v n_a r u 
Jeno. Królewskiej Mości | 
Kiróla Euńskiego , który przez 
swego adjutanta polecił donieść fabry- | 
| kantowi panu Janowi Moffowi, 
T że cemi bardzo wysoko wartość 
KZ jege piwa zdrowotnego z wy- 
cizegm stedowego. sZ przyje- 
/. muueściąćć tak opiewa królewskie o- 
świadczenie, ssspostrzegłem dzia- 
gamie lecznicze Hoffa wyciągu 
 słodowego na mnie i na kilku 
 eztonkach mojego domu. 
© .downie «działało tutaj Jana Heffa 
piwo zdrowotne. Proszę znów o przy- 
_ słanie 58 butelek niwa zdrowotnego itp. 
 Hasseldorf p. Utensen, 4 marca 1889. 
Podkomorzy R. v. Qppen-Schilden. 


Podziękowanie i uznanie Jaśnie 
 Wielmożnej Pani Baronowej du 
Mont o uskułecznionem wyleczeniu | 
I przez Jana Hofa piwo zdrowotne 
- z wyciągu słodowego. 


_ Wyleczenie kaszlu, 
cierpień żołądka, piersi 
i płuc. 


Hietzing p. Wiedniem, w styczniu. 

Od nieżytu oskrzeli uwolniło mnie 
szybko i zupełnie piwo słodowe i czo- 
kolada słodowa, mianowicie 58 butelek 
piwa i 20 kilo ezokolady słodowej. Cu- | 
/ gierki słodowe działają bardzo uspaka- 
| ająco. Leczę się w ten sposób dalej 
© tylko dlatego, aby się przez to ochro- 
nić od wpływów ostrej pory roku, pro- 
szę więc znów o przesyłkę 28 butelek 
piwa zdrowotnego z wyciągu słodowe- 
"| go, 5 woreczków cukierków słodowych 

į i 2kilo czokolady słodowej. Z wyrazem 
1 najgorętszego podziękowania zostaję 
Marya baronowa du Mont, 
urodz. hrabianka Batthyanyi. 

9 Ó e 

FP) ostrzeżenie i uwaga 

„|. przed omamieniem i 
„nasladowaniem. 

Jana Hoffa wyroby słodowe są tyl- 
ko wtedy prawdziwe, jeż. li jest 
© na nich znak ochronny (portret wyna- 
Ti lazey Jana Hoffa) rarejestrowany w są- 
> dzie handlowym. Wszelkie inne wyroby 

należy odrzucić jako fałszowane, gdyż 
wedle orzeczenia lekarzy, mogą ono 
. szkodliwie działać na zdrowie. Prawdzi- 
we Jana Hoffa piersiowe cukierki sło- 
|| dowe są w niebieskim papierze. 
8 : Ceny prawdziwego F. Hoffa 
piwa zdrowotnego z wyciągu 
stodowego: 13 butelek złr. 6:6, 28 
butelek złr. 12:68, 58 butelek złr. 25:48. 
5 Od 18 butelek wzwyż odstawa 
dostawa oprłatna do domu. Do 
_ rozsyłki z Wiednia: 13 butelek złr. 7 +26, 
$ 28 butelek złr. 14:60, 58 but. złr. 29:10, 

i} kilo czokolady stodowej N. I. 
złr. 2:40, II. złr. 1:60, TIT. złr, 1, więk- 
sza ilość ze zniżką. Cukierki sło. 
dowe woreczek 60 c. (także Y, i 1/4 
woreczka. (Niżej 2 złr. nie się nieposyła. 


SkTady mają w HRAHO- 
WWIE: J. Trauczyński, W. Redyk, A. 
PR Siedlecki, E. Stockmar, K. Wiszniewski, 
9 E. Radler apt., J. Janiga w Rynku głów., 
| Ed. Fuchs, W. Fenz, St. Feintuch kup. 
Œ i apt. „pod oriem* na Kazimierz u; 
w Podgórzu Skakalski apt.; w BIA- 
ŁY R. Harok, Ad. Giirtler, Zabystrzan 
» apt.; w BUDZANOWIE E. Jasieński apt.; 
/ w BOCHNI J. Michnik;-w BRODACH 


e= 


noki 


| 


 WOWIE J. Macura apt.; w STRYJU D. 
J. Nussenblatt £.Co.; w TARNOWIE 
W. Miildner & Co.; w TARNOPOLU 
Jamrogiewicz aptek., H. Kahane apt., 
Fieischmann apt.; w SUCZAWIE Ed. 
M Liszka apt.; w ŻÓRAWNIE L: Toma- 
Ga szowski apt ; w SĄDOWEJ WISZNI 
W. Włodzimirski. apt.,.dalej we wszyst- 
j kich renomowanych aptekach krajn. 


X XKKO KX 


dz 
i 
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26 
WEKA? 


Fabryka machin gospodarczo-rolniczych 


WRATH 4 COMP. 


w Bubna jod Praga 


KAZAR 


wników szerokorzutnych, młocarni kiera- 
towych i ręcznych, garniturów do parowej 
młocarki o sile 3 koni, młynków do CZYSZ= 
czenia i krajaczów karmy. ' (843-2-28) 


Poręczenie na jeden rok. 


Cenniki z rycinami na żądanie opłatnie. — Świadectwa 
i pochwalne uznania z różnych stron Gralicyi. 


KKK 


XK 


ii 
RX 


CHOROBY PIERSI 


Osobom dotkniętym chorobami piersi, kanałów oddechowych albo 
|| płuc, jako to : nieżytami, suchotami, katarami i uporczywemi kaszlami || 
należy używać 


SYROPU Z PODFOSFORANU WAPNA _ 
PP. GRIMKULT 14 


Lekarstwo to od wielu lat przez lekarzy całego świata zapisywane, 
sprowadzało zawsze zadziwiające uzdrowienia: 

Pod jego wptywem ustaje kaszel, znikają nocne poty i stan gorączkowy, 
| chory przyjmuje pokarm jak należy i przychodzi 'w krótce do dawnego 
zdrowia i tuszy. í i 
Ządać podpisu GRIMAULT i Ko i piecz 


SKŁAD W PARYŻU, 8, uLica V 


ęci francuzkiego rządu. 
IVIENNE I W GŁÓWNYCH APTEKACH. 


ekach W. Redyka, J. Trauczyńskiego i K. Wiszniewskiego. 


W KRAKOWIE w ap (40-8 9) 


WAZNE DLA 


cierpiących na gościec! 
oxXylik: JE 


przez WET Jul. Merbabnego Wiedniu wyrabiany ` i 
wyciag roslinny, dotychczas niezrównany w swym skutku w każ dym 
-~ gośćcu I reumatyzmie 


w cierpieniach nerwowych wszelkiego rodzaju; w bólach twarzy, xnigrenmies 
bólach bioder (Ischias) rwaniu w uszach, reumatycznych bólach zębów» 
bólach krzyżów i stawów, kurczach, ogólnem osłabieniu mięśni, drže- 
niu, sztywności członków wskutek dłuższych marszów i podeszłej starości, dole- 
gliwościach w zabliźnionych ramach, porażeniach itp. } 
- f A UZNANIE, 
Wielmożny pan Jul. Hierbabny aptekarz w Wiedniu. 
Pański wyborny neuroxylin wyleczył mnie zupełnie 
po użyciu jednej tiaszki z całorocznego dotkliwego i nie- 
miłego bólu w prawej nodze. Bolu tego nabaniłem sie 
na polowaniu wskutek wilgoci, a niechciał on ustąpić mixo wszel- 
| kich używanych środków. Nietylko wiec wypowiadam panu naj- 
zj serdeczniejsze podziękowanie, lecz także czuję się w obowiązku do 
= publicznego ogłoszenia Pańskiego wyrobu ueuroxylinu. 
(59-8 9) 


| KIĘ Zadar (w Dalmacyi). 
Niarovicli, emeryt. urzędnik wojskowy. 


ta opak Mat. 
Neuroxylin służy do wcierąnia, 1 flaszka (zielono opakow.) a złw:, 1 flaszka 
na gościec, reumatyzm i porażenia 


silniejszego gatunku (czerwono opakow.) 

ztr. A ct. 20, pocztą 20 ct. więcej za opakowanie. 

Mmażda flaszka ma jako Prawdziwa > a $ 

dow. prot. znak ochronny.. wyżej wydrukowauy urzę 

Centralny ag eoo dla prowincyi: 

| ZAUR BARMHER s J. Herbabny, Neubau, Hai s ETA 

© SKŁADY: w KRAKOWIE ma E. Stockmar ept.: NŚ pise ral maane 9 

srebrnym Orłem“, P. Mikolasch apt., M. Karczewski apt. i H. Blumenfeld 

E. Keler i J. Kolassa; w BORSZCZOWIE M. Niemezowski; w BRZEŻANACH J Hausberg; 


WIEN, APOTHEKE 


DADE 
i i; w MILÓWCE 
| M. Quirini; w PODWOŁOCZYSKACH D. Schneider; w RADYMNIE A. Karpiński: w RA. | 


DOWCACH p. Rossignoa; w SAMBORZE Aleksiewicz apt.: w SADOWEJ WISZNI W. Włodzi- 
mirski; w SADOGÓRZE Rubinowiez; w ŚNIATYNIE F. Nie aan A ; WSUCZAWIE w Lisz. 
KACH J. Riedl; w ŻÓŁKWI apt. obwodowa. 


|. ZAS z Özwartku 5 Kwietnia 1888 


kowe Jastrzęb urim 1 


ają się zastosować | hustki himalayan i wełniane, kołdry flanelowe 
ają najpożądańsze 
i apaleniach, wycie- 
a coraz większe skutki z 
przeciw wszelkiego rodzaju 
litycznym i wycieńczeniach 


wyniosłćj na 1000 


zmiżenie taksy kura- 
0 otwarta odnoga 
, przybywa przez 
lo. Z téj ostatniej 
le do Jastrzębia. 


Weitzenblut, dobrze obeznany 
(908-2-6) 


dostarcza najlepiej i najtaniej Ah 
. Paź 
płagów stalowych, machin drylowych i sie- | || 


BEOS CEZ 


_ Nowo otworzon 


HARÓW BŁUWATNYCE 1 KONFEKT] DAMSKICH 


J. SOBOLEWSKIEGO 
w Krakowie, przy wstępie w ulicę Grodzką Nr 3. 
poleca na porę wiosenną 
wielki wybór nowości ma suknie w jedwabiu, wełnie 
stach, fularach i perkalach kolorowych. Aksamity i materye jed 
j i odry 1 „e i podróżne, pledy, kapy i serwety 
gobelinowe, kapy pikowe, firanki giupiurowe i muszlinowe , perkale białe, materye 
podszewkowe, muszliny i t. d. i t. d. Płótna, ręczniki, chusteczki do nosa i ściere- 
czki wyrobu krajowego. 
Wielki wybór gotowych sukiem, płaszczy, paletotów i okryć damskich. 
Zamówienia przyjmuje i wykończa w własnej pracowni na czas ściśle ozna- 
czony po cenach umiarkowanych, podług modeli i żurnali paryzkich i berlińskich, 
Próbki na żądanie opłatnie odwrotną pocztą. 
Towary doborowe. Ceny stałe i umiarkowane. 


iniejszem mam zaszczyt za- 


| czność — że otrzymałem z 
Erfurtu świeże na. 
SiOma kwiatów i warzyw, tabliczki 
do przywiązywania i do wkładania 
w ziemię, patyczki do podtrzymywą. 
nia roślin, kołki do róż i do gwoż- 
dzików, łyko cieńsze i grubsze do 
wiązania, termometry oranżeryjnę i 
noże «grodnicze angielskie w wiel- 
kim wyborze. Polecam się zatem łą. 
skawym względom Szanownej Publi- 
czności. (502-14-) 


Wilhelm Fenz w Krakowie. 


Cenniki na żądanie opłatnie, 
Przesyłki pocztowe odwrotnie. 


KONKURS 
na posadę lekarza w Czudcu, 
z płacą roczną 175 złr. w. a., 5 sągów 
drzewa i wszystkie dochody wchodzące 
w zakres weterynaryi (do 200 złr. w. a.) 
Łaskawe zgłoszenia przyjmuje kanećla- 


satinetach, baty- 
wabne lyońskie, 


(855-2-10) 


ZARZĄD 


k CEGI LRI P RO - J ka BE 3) O 
w Lagiewnikach TRAN RYBI BIAŁY 
as a A ay prawdziwy 


z Bergen 


z przyjemnym smakiem, dostać można w 

aptece „pod Gwiazdą* w Krakowie przy 

ulicy Floryańskiej. (271-19 ) 
Konstanty Wiszniewski. 


pod Krakowem 


zawiadamia Szanownych Panów właścicieli 
ziemskich, iż gips mielony, mie- 
palomy. zdatny do nawożenia pól, sprze- 
daje po cenie: TO cemt. za 100 kilogr. 
na miejscu w Łagiewnikach, zaś 80 cmt. 
za 100 kilogr. z odwozem do dworca kolei 
w Krakowie. 

Zamówienia przyjmuje biuro fabryczne 
Maurycego Barucha w Pod- 
SÓFZII (609-6-6) 


Administracyę realności 


w Krakowie, jako zajęcie wolnego 
czasu, przyjmie NA. EB. Nr. A po- 


ste restante dworzec ffraków. 
(836-3-3) 


. Zarząd kąpielowy. 
w Rymanowie 


¢4jogłasza Szanownej Publiczności, iż 
j|z dniem 1 czerwca otwarte zostaną 
kąpiele; na żądanie rozsyła wod 
i sól mineralną. 


z 
; 


tl z e 

Sprzedaż 10 koni 
rosłych, silnych, odbędzie się 11 kwie- 
tnia w obszarze dworskim RZĄSKA SZL, 
poczta Kraków. Tamże sprzedaje się każ- 
dego czasu kilkanaście sztuk chlewnej 
trzody. między temi 4 prawdz.. Yorks- 
hire i 3 Suffolk, niemniej 28 prosiąt — 3 
stanowi |bryczki i eleganckie sanie. (850-2-3) 


28AINT=RAI > LI 


Wino Saint-Raphaël ze znanych win jest najbogatsze w pierwiastki 
uzdrawiające, wzmacniające i toniczne. Przyjemne dla żołądka, 
nieomylny. środek pokrzepiający dla młodych kobiet dz eci i osób w pode- 
szłym wieku. Wybornego smaku, na'eży do rzędu win najzhawie niej 
działających na zdrowie. — Doza zwyczajna : kieliszek po każdem jedzeniu. 


Ga 1224 
Sprzedaje się w Krakowie w astexach PP. Tra ezyńskiego, Redyka i Wiszniewskiego ; 
w cukierni P. Heinricha, etc. 

Wzpowtacja : Ce Prop” du Vin de St-Raphael, à Valence (Dróme), France 
SĘ (27-120-) 


pda YMCA SETA ZJ 


rase 


W%iEia ma 


do sprzedania lub zamiany ną dom 
w mieście. — Wiadomość pod zna- 
kiem „Wisła*, Kraków poste re- 
stante Nr. 26. 


Każda butelka tego wina jest zaopatrzona w stósowną 
etykietę, a korek pokryly kapslą z napisem : 


Do Nin, poczta Gawtuszowice, 


potrzebny jest pilay, pracowity i ener- 
giczny dyspozytor ekono= 


HARLANDZKA 
bawełna i nici szpulk 


Odznaczone na powszechnej 
wystawie wiedeńskiej i paryskiej 
pierwszemi medalami, R 
Ogólnie lubione z powodu doskonałego | 
gatunku, — są do rabycia we wszystkich 
handlach hurtownych i znacznych 
handlach częściowych państwa 


austryacko-wegierskiego. 
(70-14-15) 


będą przyjmowane. Nieuwzględnione 
zostaną bez odpowiedzi. (8415-3-3) 


Posadzki 


parą suszonego drzewa różnego ro- 
dzaju, sprzedaje po umiarkowanych 
cenach fabrycznych (7993-5-8) 
Maurycy Langrock, 
kantor przy ul. Grodzkiej pod L. 46. 


Z KEANE DAWCE AE CIA AAA 


OWE. 


“Znak fabryczny 
dla bawełny. 


Znak fabryczny 
dla nici szpulkowych 


NA WIOSNE I LATO. 


Nieprzemakalne płaszcze z kapturami 


z najlepszej stjryjskiej wełny owczej bez kauczuku, w kolorze szarym, brunatnym, p 


|? Dlaczego? 


tak 


eitamio ? 


RA czarnym lub naturalaym, (7104-8-26) ; asam EIGI PR 

í r A ponieważ całą moja bieliznę i 

Płaszcz podróżny i kapturem REA OHLIN, ALANE DAA Oah. ie złe. 7 e — p BI i ządawalniam sie bardzo skromnym 

n » ub myśliwi. ; » 460008, „ 10 „ 50i = Zyoin 
Mężykow, havelok lub zarzutka o. . . . . 0310 SAW 12 do.16][H Pięk. koszula męzka potrójny gors złr. 1:20 
5 » ę 
Kompletne ubranie męzkie AT PWC ó a 20 d0: 30i Pordo AA koszula WA ORW 
lub styryjgi i H — kretonu 1 Oxfordu złr. 1*60, -1*80, 2, 2: 
MG EW dal bki. MAO H O PINA p me H Para kalesonów z mocnego płótna e. 70, 90 
d ag . A 


E b z rumburskiego płótna złr. 

| I-10, 1:30, 1:50 

Koszula damska z mocnego płótna, ręczna 

_ robota złr. 1730 

Koszula damska z bardzo pięknego szyfo- 
nu, kształt Wenery złr. 1:50 

Koszula damska szyfonowa bardzo piękna 
złr, 1-10, 1:50, 1:80, 2, 250 

Koszula damska z ciężkiego płótna złr. 1:80, 

| 2:20, 3, 3:50 5 

ją Nocny kaftanik damski, dobry gatunek, 

ji  szyfon. złr. 1'20, 1"30, 1-50, 2, 2:50 

4 Majtki damskie, najlepszy szyfon złr. —*75, 

| (IO, 1:50, 1:80 | 

Spodnica damska barchanowa, reczna ro- 
bota złr. 1*30 r 3 

Prześcieradło bez szwu, rumburskie płótno 
3 łokcie dług, 2 łokcie szerok. złr. 1:30 

Prześcieradło bez szwu, nejltepsze rumbur- 
skie płótno zir. 2:50, 3, 3'50 

6 ręczników do nacierania złr. 1*80, 2:50, 
3, 3:80, 4 i 

6 kołnierzy męzkich lub damskich różnego 
kroju, czworakich złr. [*— 

30 łokci rumburskiego płótna, 5/, szerok. 
złr. 8:50 : 

1 metr nankinu najcięższego */, 35 cent., 
8, 45 cont. 


Leopold Griinwald, 


fabrykant bielizny 
w Wiedniu, K., Flankengasse R. 
IS" Zamówienia zamiejscowe punktnal- 
nie za zaliczką. BĘ „1901-2-10) 


ME Nieprzemakalne kapelusze pakłakowe 
dla mężczyzn, kobiet lub dzieci . ai kasia a .złr. 2 c. 50 do złr. 4. 
Wszelkie gatunki pakłaków wiosennych i letnich, materye pakłakowe wedle 
najświeższego gustu dostarcza na metry. lub w dowolnych gotowych ubraniach za 
zaliczką jak najtaniej skład fabryczny sukna 
Jana Giinzberga w Gracu (w Styryi). 


BE 


INSANE p 


rebrnym medalem. 


mum KA 


SAXLEHNERA ZDRÓJ 


| zbadany przez Liebiga, Bunsena, Freseniusa, tudzież 
przez słynnych lekarzy, jak Bamberger, Virchow, Hirsch, Spiegelberg, Scan- |i 
zoni, Buhl, Nussbaum, Esmarch, Hussmaul, Friedreich, Schultze, Eb- E 
stein, Wunderlich itd. zasługuje słusznie być poleconym jako Ę 


najlepszy i najskuteczniejszy z wszystkich zdrojów gorzkich. 


wypróbowany i ceniony [i 


ii Składy są wa wszystkich hatdlach wód mineralnych i prawie we wszystkich aptekach, A 
|| jednak należy żądać zawsze wyraźnie Saxlehnera wodę gorzką. (580-6-25) 


Właściciel: Andrzej Saxlehner w Budapeszcie. 


$ Gik s OEI y 


| wiadomić Szanowna Publi- 


(805-4-10) 


d Wisłą 


imiczmy. Zgłoszenia tylko opłatne 


(672-3-8) 


E D IN JWT, F ENEN S 


: strasse Nr. 25. 


[GLOB 


Adres: K. Hiomeopathische Anstalt, Wiea. 


| Sukiennice Nr. 13—14. 


Mignardise, 
Mignardise, 
Tasiemki angielskie do koronek 
 szydełkowych, 
» do ruskich haftów, 
=» do point lace, 
Ząbki, (274-24-) 
Muśliny i batysty do haftu, 
Tiul siatkowy i trou-trou, 
Modele koronek z tasiemek an- 
gielskich, nici i bawełny, 
stosowne, w największym wyborze 
u Wilhelma Fenza 


w Krakowie, Rynek 9. 
Zamówienia zamiejscowe odwrotnie 


Bardzo ważne! 

W czasie wiosennej wilgoci nie- 
odzownie potrzebne są w każdym 
domu na schody, sienie i przed- 
pokoje è t. p. i 
Chodniki z łyka kokosowego, 
Chodniki jutowe, 


Chodniki wełniane i półwełniane itp. 
Nadszedł świeży transport tychże do 


handlu Wojczyńskiego 
Rynek gł., róg ul. Brackiej w Krakowie, 
i takowe poleca się jako najtrwal- 
sze i najtańsze materyały. 
Próby na prowincyę rozsyłają się franco. 
Przesyłki pocztowe uskuteczniają się od- 
wrotnie. (184-5-6 


R Ly. 

0Z€. 

1000 róż wysokopiennych, 3—5 stóp 
wysokich, uszlachetnienia zimowe, 
sztuka po 45 c., 12 sztuk 5 złr., 
starsze z małemi koronami sztuka 
po 1 złr. 

wysadki szparagowe Con- 
novers Colossal, dwuletnie, 100 szt. 


2 złr., za gotówkę lub za zaliczką. 
Katalogi bezpłatnie. (838-3-6) 


Karol Freege, 


ogrodnik handlowy w. Krakowie 
przy ulicy Lubicz Nr. 30. - 


perz. 


| SŁABOŚCI ORGANÓW ODDECHOWYCH È 


„, Astma, Katar, Nieżyt, Uporczywy 
>>) Kaszel, Zapalenie Oskrzeli, Płuc, 
Duszność, Suchoty, Plucie Krwią 
Leczone ze skutkiem przez 


ULES »..: KORAB 


WYPROBOWANE W SZPITALACH PARYZKICH 
Z HELENINY 
Przedstawionej w Akademii Nauk 
|U Dre de KORAB, France, PARIS-SAINT-CLOUD 
W KRAKOWIE, w aptekach PP. 
| Trauczyńskiego, Redyka i Wiszniewskiego 


AU aU-Ł-, 


"O A anaa mnano iian tman NOA TEA: 


SOLITERA 


z głową usuwa w !, godziny lekarstwo łago- 
dne i przyjemne bez żadnego smaku, które na- 
być można w aptece St. Georg w Wie- 
dniu, V. Wimmergasse 33. Skutek zape- 
wmiony. Dawka 6 złr. 50 ct. 

Wielmożny Panie! Z wdzięcznością donoszę 
Panu, że Pańskie lekarstwo przeciw soliterowi o 
kazało się bardzo skuteczne. 

Sanok w Galicyi. 

Z wysokiem szacunkiem 
i Józef Rotter, porucznik w 57 batalionie 
(636-8-9) obrony krajowej. 
meeen 
I. homeopatyczny 


ZAKŁAD ORDYNACYJNY 


. -TAJNYCH CHORÓB 
osłabienie mẹzkie, upławy, śluzotoki, 
wrzody wszelkiego rodzaju (Świeżo powstałe w 3 
dniach) wyrzuty skórne choćby zastarzałe, upła 
wy, u kobiet wylecza bez przeszkody w zawodzie 
w bardzo łagodny sposób, bez krajania i wypala- 
nia, szybko i gruntownie od 26 lat jako syfilidia- 
trid czynny lekarz wojskowy i cywilny odznaczo- 
ny złotym krzyżem zasługi. Także listownie. — 


[= 


Ordynuje od 9—5 godziny codzień, I., Kärntner- 
(694-10-36) 


czej 


WWAN AJryg AYN 


Płótno King. 


Krótka trwałość płótna (wskutek chemi- 
oznogo blichowania) spowodowała nas do 
wyrabiania pod powyższą nazwą materyi 
posiadającej trzykrotne trwanie płótna a 
tańszej o 60 procent. Płótno King jest naj- 
lepszą, najiita 1 najtańszą materys na 
wszelkie gatunki bielizny. Nasz znak jest 
urzędowo oohronionym, kto go naśladuje, 
zostanie sgdownie ukaranym. Płótno King 
sprzedaje nasz podpisany skład 
1 sztukę 78 centym. 20 metr. dłu- 

ga na kalesony i bieliznę bar- 
_ dzo trwałą . . . . . « « 
1 sztukę 88 centym. szerok. na 
piękne koszule męzkie i dam- 
_ Bkie, wszelkie gatunki bielizny 
r: ikonoj Ese EN ROCA JOB tO 
1 sztukę 175 centym. szerok. 15 

metr. długości na 6 sztuk wiel- 

kich prześcieradeł bez szwu » 11:80 
1 sztukę 195 centym. szerok. na 
Włoskie łóżka . . . , . o „ 1280 

Celem przekonania się o gatun- 
ku, przesyłamy bezpłatnie prób- 
ki wszystkich gatunków. (240-126 ) 


_ M. Beyer i Sp. 


_w Ikrakowie, 


złr. T= 


p 
P 


Najpraktyczniejszy przyrząd kąpielowy w zimie 
i! 


i opłatnie. -— L. WEYL, c. k. posiadacz 
przywileju w Wiedniu. kantor i fabryka HEE, 
Landstr. Hiąupstr 1609, handel w mieście 
EH. KHärtnerring 13. 


tylko z trwąłej dobrej wełny owczej 
dla mężczyzny sredniego wzrostu 8 m. 1© cm. || 


Bardzo piękne ubrania, 
duty, zarzutki, płaszcze 
kłaki, grube sukną,. Bzewioty. 
dostin, kamgarny, a 


ma Koszt. Wysyłki za zali 
złr. opłatmie. Ponieważ wiel 
cych obdarza mnie zaufaniem 
bez poprzedniego oglądania prób, przeto w niecd- 


ni. wysyłam, gdyż kupno ich zależy 
Upraszam o podanie dokładnego adres 
pondencye w ję 
ij skim, polskim, 


R) 


u 5 


©- KSIĘGARNIA 
S. A. Krzyżanowskiego 
- w Krakowie 
otrzymała na główny skład: 


W. hr. Los. 


buraków pastewnych.|% 
marchwi pastewnej ol-|k 
brzymiej, kukurudzy 


wiosennego premiowania koni. 
połączonego z wiosennemi 
jarmarkami na konie w Galicyi. 


Ja idz 


amerykańskiej, końskie-|£$ s pod Redzksya; Wi Nziciai żeń Nr. 17275, [902-2-8] 
go zęba, MC ya z gwa- jy Filipa Sulimierskiego, Bronistawa Chlebowskiego wi Dzisiejsze małżeństwa. : 


Premiowanie odbędzie się: 


j Walewskiego. a 
i. Władysława FEIA WwW Stanisławowie d. 10 kwietnia 1883 


Opowiadanie Swiatowca. 
Wyłącznym nakładem Władysława WALEWSKIEGO 


rancyą kiełkowani io=|15 
a RACZ IE Cena 2 złr. (705-4-5) 


na ogrodowe warzywne: || 


| Wyłączn R i R i 
zaś na nasiona leśne, tra- EH wychodzi w Warszawie od r. 1880, co miesiąc zeszytami po 5 ar. druku; S$ BĘ, $ EEN KAWA IBM je 
wy, koni isć SEA 12 zez,tów składa I tom. $. D żona » ALOBCISkaCh > „18 , D) 

y, i onicze itd itd. przyjmuje] j% Cena zeszytu: w rablach 50 kop.; W w. a. 65 cnt.; w markach 1 m. 5 7. W ena ALLY ; bę M © Rzeszowie A Z 5 
zamówienia, polecając się (827-5-8) Cena tomu: w rublach 6 rs.; W W. 8. zir. 7:50; w markach 12 m. 60 f „Nauka Rachunkowości państwowej „ Tarnowie 28 
Cena z przesyłką pod opaską w kraju lub zagranicą: w rublach 60 kop.; £ Ak k 


w polskiem wydaniu 


Teodora Kulczyckiego, 
c. k. radcy rach. i docenta Uniwer. lwowskiego, 


do nabycia po 3 zir. u wydawcy albo w biurze 
Dyrekcyi galicyj. Kasy Zaliczkowej we Lwowie, 
Rynek Nr. 17 na I. piętrze. (790-5-12) 


Trawa miodowa 


nasienie na grunta suche lub mokre zupełnie I che, 
na pastwiska wyborna roślina, raz zasiana trwa 
kilka lat. Jeden korzec wraz workiem kosztu- 
je £ ztr. 50 cent., przy zakupnie naraz 10 
korcy., dodaje się korzec bezpłatnie. Zamówie- 
nia uskutecznia J. Bulsiewicz, skład nasion 
w Bochni, (465-15-26) 


handel Edwarda Fuchsa 


w Krakowie. 


W każdej z rzeczonych pięciu miej- 
scowości rozdane będą następujące 
nagrody : Ned 
1 nagroda pieniężna w kwocie 50 złr. 
2 nagrody pieniężne w kwocie 35 złr. 
2 nagrody pieniężne w kwocie 25 złr. - 
żrebiętom dwuletnim bez różnicy płci 
i pochodzenia. . KAY 

Warunki. Ț R 
1) Zrebięta muszą być na miejscu 
premiowania komisyi przedsta- 
wione, dobrze odżywione i sta- 
rannie hodowane — i rokować, 
iż będą dobremi klaczami roz- 
płodowemi, a względnie dobremi © 
końmi użytkowemi. 7 
Potwierdzonem przez dotyczącą 
władzę polityczną świadectwem 
Ziwierzchności gminnej. musi być 
udowodnionem, że przedstawione 
źrebię już przynajmniej od roku 
jest własnością ubiegającego się 
o nagrodę. 


w w. a. 75 ct. w markach 1 mrk. 25 f. 
Cena tomu z przesyłką: W rublach 7 rs. 20 kop.; 
A w O 15 marek. 

era uniwersalna prowa tomu rs. L ASA 
RORY Ra dosiewu |$ Administracya Słownika i adres. do przesyłania pieniędzy, reklam, także 
koniczu i zboża, waży | $8 artykułów. (272 33-) 
41/, kilo, jeden człowiek į % 47. 
obsieje za godzinę trzy | WNA 
morgi, tak w górmem | IREK 


Dyrekcya Fabryki Portland Cementu 


nie; cena wraz z opa- 
kowaniem 25 złr. 5© e. 
= a być SAR za za- 
iczką przes i e >. 7 y 
Także są na składzie młocarnie rę- w Grodzcii (w Królestwie P olskiem), 
ma honor niniejszém powiadomić Szanowną Publiczność, że wszelkie 
dotychczasowe Agentury zagraniczne zniesionemi 
zostały, a tem samem Dyrekcya za produkt wprost z fabryki niepocho- 
dzący, żadnej odpowiedzialności nie przyjmuje. (841-3-3) 


czne, sieczkarnie różnych rozmiarów, 
imłrymiki do czyszczenia zboża patentu 

Dyrektor fabryki Grodzieckiej 
Skarbinski. 


w W. a. 9 złr.; 


Schmida, trieury, siekacze do buraków 
i ziemniaków, oraz ekstyrpatory, — 
w handlu J. Bulsiewicza w Bochni 
i Jakóba Polaka i Syna w Jaśle. 
Na żądanie przesyła się cenniki. (856-2-8) 


Sprzedaż ogierów. 


Ziemniaki nasienne. 
August der Starke (białe) 100 kilo 5 kilo 

wyborne w smaku, nad- 

zwyczaj plenne i trwałe, 


KĘ 
Maszynki do masła, maszynki do gniecenia ma- 
Sła, prasy do séra, chłodniki do mléka i t. p., 
naczynia do przewożenia mleka it. d., wogóle 


złr. 18 


i . ; i C ici iow: Źrebię- 
szczeg. polecenia godne złr. 1:20 p i stadninie- i lk: d b ła i séra, do- 3) Właściciel premiowanego BARA 
Redskin Flourball czerwo- w książęcej stadninie Louisenhof pod Pszczyną (Pless) Starcza fabryka ozyń mili bardkich E R cia zobowiąże się pisemnie za-- 
ne, duże, plenne, nigdy w Szlązku Pruskim, jest tanio do sprzedania kilka dwuletnich |dów weterynarskich (758-6-50) trzymać je w swojem hodowaniu 
R wał ci 10 „-—-60|i jednorocznych ogierów, pszczy ńskiego chowu. Bliższej wia- |,, Wiedniu, TX. RA EESE 10. jeszcze przez rok jeden. 
i plenne, Sar olroko. domości udziela Dyrekcya stadniny. (835-3-3) Czy można posłać świeże cenniki? Po premiowaniu odbędzie się w 
5 B MA s: a — „L50 każdej z pomienionych pięciu za 
3 DRONĘCELCNZE okragle, J 7E [E CYT scowości zakupno ogierów- 
Biało róże DE a" OGLOSZEN LI ACYI Założona chowu prywatnego na Stadniki r A 
i i i i Sio d Ogiery takie zakupione AKA 
Zielone, bardzo smaczne > owe. Ogiery ta pi ędą 
"drobne, trwałe . . . — „ —60 amia WE 1993 Tonn HI nantepny eiL r. 1679. 3 P g © Q w miarę potrzeby uzupełnienia stanu — 
Wszystkie potmi r AWA SSF a stadników rządowych w c. k. Zakła- | 
mnożone z bardzo małej ilości. Woreczki S ; : im. każdym razie 
5 kilo pocztą, większą ilość loco stacya Dyr ekcy a Fa dzie drohowyzkim. W y R 


ogiery, przedstawione na tych jar- 
markach, a posiadające własności . 
dobrych stadników, zanotowane będą - 
do ewentualnego zakupna w jesieni 
1883 r. Prenotacya ta nie wkłada 


Krechowice. (844-2-3) 
Franciszek SToński w Rożniątowie; 


Pere" 


„Dra ANJELA 
zakład wodoleczniczy 


hamdan 


ZAKLADU POŹYGZKOWEGO NA ZASTAWY RUCHOME 


przy Kasie Oszczędności w Krakowie 


podaje do publicznój wiadomości, iż 


Zuck tel (Szlązk anstr. $ holenderskich H |na Wysoki Rząd obowiązku bezwa- 
w ŁUCKMmantieL (ozlązk austr. -dhg 7 ORO R likierów. |i|runkowego zakupienia prenotowane-- 
w pysznej okolicy górsziej, tuż pod lasem koszio W noscih > "5 N Skład tiboen. go ogiera. p ołodows A 


Oprócz ogierów rasy poprawnej, 
zakupione będą na wspomnionych na 
wstępie jarmarkach także ogiery © 
zwykłej rasy krajowej, posiadające 
warunki dobrych stadników do bez- 
płatnego stanowienia klaczy włoś- 
ciańskich. Gdę 

W braku ogierów tej ostatniej ka- 
tegoryi , posiadających wiek przepi- 
sany, zakupione bedą ogiery dwu- 
letnie lub jednoroczne i oddane do 
dalszej hodowli c. k. Zakładowi sta- 


w złocie, srebrze i dregich kamieniach, 


zastawione w czasie od dnia A września ASSA r. do dnia 28 
lutego 1882 r. włącznie, jak również ubranie, bielizna i towary 
łokciowe, zastawione w czasie od dnia A marca 1882 r. do dnia 
30 września 1882 r. włącznie, z powodu niewykupienia w ter- 
minie przez statut Zakładu przepisanym, stosownie do 6. 22 statutu, 
w dniu 9 kwietnia 1883 r. i dni następnych o godz. 9/4 przed 
południem, na rogu ul. św. Rocha naprzeciw Jatek pod L. 468, w dro- 
dze publicznej licytacyi najwięcej dającemu za gotową zapłatę sprzedane 
zostaną. (811-3-3) 

Wzywa się zatem strony interesowane, aby we 

własnym interesie przed terminem licytacyi tj. de 


WIEN, 
4. Kohłmarkt 4. 


Dla dogodności Szanow. 
Publiczności są: te likiery 
prawdziwe do nabycia 
także u znanych i słyn- 
nych firm. (159- 4-24 


\ <© Gb $ | 
S dnia 7 kwietnia 1883 roku włącznie, pospieszyły ogah |Mmiczemu w Radowcach, 
y z wykupnem lub odnowieniem Swoich zastawów. a B Z c. k. Namiestnictwa. TNA 
t ja ; e iP h 
KODEINA I BALSAM TOLUTAŃSKI MEJ Lwów, dnia 28 marca 1883 r |; 
„„jest środkiem łagodzącym i uśmierza- i 3 M = 5 e Zaleski m.p..  : 
cym nieocenion ^i Ki) i Li i i Z 
A kach bezseności, kokluszy, w. 715 a FABRYKA ZAŁOŻONA W ROKU: A l 5 yA | AU ©sne, 4 E a A ; ; n n EPR 
ADO. pe I pz aaa [Es] | Wina węgierskie, 
cie | oty, słabo- SANA w 4 OC adi aR y omocg bom Sg cy | PNY i 
Rey Gia Pako Ae aoa h; CES. KROL. ; i KROL. na EPRZYGONKI [16 13} o 3 PE f i 3 tów? M GA 
PARYŻ, ULICA DROUOT, 22 1 19 AUSTRYAGGY | „q -< NIEDERLANDZ.. De 7Ślnie Dr KALNEJ ogi |Poręczone jako Aa R JaC) W AT6:48-50) ) 
W Lwowie w aptekach PP. K. Mi- NADWORNI DOSTAWCY. G  NADWORNI DOSTAWCY, Ostąg JSotowane aM d wino wyskokowe czerwone słodkie po. złr. 4— 
RETA BkiLO NALEK 7 MIEEO, eaaa a a oA » czerwone lub białe, Ausstich . . „ 280 | 
ARROW JEGO, Naklika. A 


„ na wety o . -„: 2200 


Krakowie w aptekach PP. Trau- 


ZE 


PŁACE n A 
czyńskiego, Redyka, Wiszniewskiego. A o E 4 litry, ani aon go: 
(WIE) ryłką opłatnie do każdej stacyi pocztowej. 
na A NUI 


Ed. Rittinger, właściciel winnic 
w Werschetz (w poł. Węgrzech). K 


(499-22 ) 


s 


i lecie, w mieście i na wsi! ' 

„Co utrzymuje człowieka zdrowym i silnym ?* 
y„Codzienna kąpiel.** 

„Czemu ludzie nie kąpią się codzień ?* 

„»Bo dotychczas nie istniał żaden praktyczny 
tani przyrząd kapielowy.** 

rh Kto sobie kupi stołek ka- 
pielowy Weyla do opala- 
mia. moża sobie najwygodniej 
urządzić ciepłą kąpiel 5 kubłami 
wody i za 5 cnt. węgla. 
illustrow. cenniki darmo 


Dr. Hiartmanna 


„AUXILIUM 


najlepszy uznany środek leczniczy przeciw 


śluzotokowi 


u mężczyzn 


i upławom u kobiet, 


ściśle wedle lekarskich przepisów przyrzą- 
dzony preparat, leczy bez wstrzyki- 
wania, bez bólu i bez następnych 

— chorób. świeżo powstałe 
| jak bardzo zastarzałe 
© gruntownie i odpowie- 
kaj dnio szybko.. Wyrażnie 
należy żądać Dr. Hartman- 
na Auxilium dla mężczyzn 
lub kobiet, które jest do 
nabycia wraz z pouczającą 
broszurą i biletem upoważniającym do Je- 
dlmej konsultacyi w zakładzie Dr. Hart- 
manna, we wszystkich większych aptekach 

po cenie 3 złr. 80 c. 


Główny skład: WW. Twerdy 
` apt., I. Kohimarkt 11 w Wieduiu. 


Uwaga. P. Dr. Hartmann, ordynuje 
od g. 9—2 i od 4—6 w swoim zakładzie, 
gdzie też jak najlepiej wylecza, jak po- 
przednio, wszelkie choroby skórne i 
KB tajne, szczególnie osłabienie męz-= 
| kie wedle nader uznanej metody, bez na- 
sj stępnych cierpień, kiłę i wszelkiego ro- 
8 dzaju wrzody. O lekarstwa stara się 
d w sposób bardzo dyskretny. Honoraryum 
| skromne. Leczy także listownie.  (48-59-) 


| w Wiedniu, Stadt, Seżlergasse 

LB > RE 7 AW kle A, D y 
| Skład Auxilium w Krakowie 

~ up. W. Redyka, aptek. 


Przez świadectwa ze strony urzędów bu- = 
downiczych uznany jako najtrwalszy, naj- 
piękniejszy materyał do powleczenia, dla 
facyąt, kamienic, miękkich podłóg, przeciw 
rdzy żelaza, parze i wilgotnym ścianom 
murów, są w werniksie tarte Boa: 

e. k. uprzyw. 


Cennik, świadectwa, opis użycia darmo. 
Także przyjęcie robót do powlekania farbą. 
Puszki na próbę po 3 kilogr. złr. 3, od 
10 kilogr. wzwyż 80 c. za kilo. (651-6:6) © 

Skład fabryczny ZE 
w Wiedniu, VI., Getreidemarkt 16. 


mal 


©bszerne 


TRE 
wł! 


SE) | | GEL Ez Ez RE CIEN) 


LE DLL NIE ALE SLE 
AE gą SE, BE, > gy IE, 


A) Ilustrowany cennik bielizny i płócien. £ | 


( Rozsyłamy opłatnie nasz świeży, pięknie ozdobny, illustrowany 


(775 8-10) 
Także spłaty częściowe. 


po REPECH OW 


_Materye na suknie 


cennik bielizny na rok 1883, za zwrotem naszych kosztów GQ centów, 
którąto kwotę jednak potrącamy przy zamówieniach wynoszących W 
najmniej 45 złr. w. a., obejmujący 140 stronnic z mniej więcej 500 wspania- 
Rych drzeworytów najświeższych krojów i Eształtów męzkich Koszul | 
dziennych, mocnych, flanelowych i negliżykowych, kalesonów, kof- 
| mierzy i mankietów, krawatek, skarpetek, towarów tkanych, chustek do noga 
koszul kobiecych dziennych i nocnych» „kaftaników, gorsetów, spodnie, 
płaszczów do czesania, majtek, spodnie białych i, kolorowych, części koszul, fartu- 
szków, pończoch, bielizny kąpielowej, bielizny łóżkowej, nakryć na łóżka, pie- 
rzym, kołder giupiurowych, bielizny dziecinnej dla mowonarodzonych, bielizny do 
noszenia dzieci, takich poduszek i do chrztu, bielizny dla dziewcząt i ehtop= 
ców, ręczników, Ściereczek, z monogramami i koronami itp. z podaniem stałych 
najtańszych cen fabrycznych; następnie obszerny cennik bielizny stołowej, towa- 
rów lnianych i bawełnianych, bielizny kuchennej i służbowej, szereg 
kosztorysów wypraw ślubnych. bielizny dla mowonarodzonych i mamek, 
z opisem brania miary. ; każ ; (621-11-) 
Sprowadzenie tego cBnnika polecamy nietylko ka demu gospodarstwu do- 
mowemu, lecz także kupcom, właścicielom hoteli, restauratorom, ząa- 
kładom., pensyonatom, oficerom, którzy potrzebują wymienionych towarów. 


SKŁAD FABRYCZNY BIELIZNY I PŁÓCIEN 
Schostal & Märtlein. 


w WIEDNIU, I., KARNTNERSTRASSE 
filia: GRABEN N. 30. a 


Zagraniczne filie w Qdesie, Medyolanie» Bononii, Florencyi, TE || 
JESIE ALE nika sika SILESIA OST Of 2 SLED) 
E E HEHE E AE HE E E OE E E) 


A 20) 


KAWA 


najlepszych gatunków, czysta, mocna, nie- 
, farbowana, aromatyczna (1785-5-10) 

swiezego zbioru 
w paczkach po 4*/, kilo netto. Rozsyła pocz- 

tą za zaliczką do człej Austryi-Węgier. 
I kilo netto z ocleniem i opłatą pocz. 
Perłowa Ceylon najlep. nieb. złr. 1:98 $ 
Perłowa Manilla dobra jasna „ 1:65 | 
Ceylon najepsza niebies. zielo. . „ 1:70 
Afryk. Mocca doskon. 15 
Nioeca prawdziwa arąbska 
Cuba wielkoziarnista ciemnozie, 
Menado złotożółta najlepsza. 
Domin ( l 


na jeden ubiór za 
ztr. 4.986 z dobrej wełny owczej; za 
» 8°— z lepszej 
„AQ>— z pięknej 
„n 12:40 z najlepszej n 
Pledy podróżne po złr. 4, 5, 


n 


"8 do złr. 12. 
materye na spodnie, sur- 
deszczowe, tyftyki, 
trykoty, peruwien, 
sukna bilardowe, pleca 


J. Stikarofsky 


skład fabryczny w Be i 
założony w 1866 r eb! > 


Próbki opłatnie. Zbiór wzorów dla krawców 


czką nad A 


Q 
nelu Szan. kupują- yi 
1 zamawia- materye 


lh 


owiednim razie takie zamówienia przyjmuj 
owrót. Próbek czarnego peruwienu i dc 


N. 8, 


Główny skład 


ya niemieckim, węgierskim, cze- 
rancuskim i włoskim. (581-11-24 


BEIDE EERIE EEDD EAEI DIENES AE 


WDOWA 7 


T me] 2 Osoba % 


t 


Księgarnia K. Bartoszewicza 


m y m 
He (861) w. średnim wieku, wdowa, życzy sobie znalosó|2 MSF" P m || y E A W KRAKOWIE 
JEF Gapin tkana KA AE AC | li ISZ cy m i ma ując m TZB Y |mająca 25 lat, bezdzietna, poszukuje miej- | otrzymała na skład główny broszurę 
u i po francuzku, ORK muzyki Prak lads wie-|ą  ,. : polecam ž - i (496 15-20) z nd przy większem gospodarstwie lub gdzie- ; A : 
Za spokój naty d p. gie Wiałowępowania niż większe wynagrodze- |R mój skład papierów listowych od najskromniejszych do naj- godzic oo a 22 Dra Ludwika Wolskiego: 
JÓZEFY z: KAMOCKIC kańska L. 3, w Krakowie. 7 (868-1-3) |Ę wykwintniejszych, farb olejnych Schónfelda, płócien mas e rest. Kraków. kk 
RZEWUSK | EJ H Eo | larskich, oraz wszelkich 4 woOŚCi w zakres handlu papieru š EKONOM praktycznie i teoretycznie ZARYS 
; | N d y ; z ukończoną prawie i wchodzących. | ‘Wwykształco le wie- I ieg 
ae żatowne ae anekarski nanpi ereer mesae ovoananr E ONOM a wage historycznego przebiegu 
| Nabożeństwo żałobne sza wiadomość w aptokarza SAGEM Wielki wybór albumów, tek i sztambuchów. na de nę a CA Listy pod lit. sprawy 
j jako wW rocznicę śmierci w Rzeszowie. 990-4- F SZUKIEW i n HAS D . . poste restante Tar nów. (851-2-3) . s i 
. nek, linia A.B. twarg-h NIBI gni 
we czwartek d. 5 kwietnia b. r. ICZ w Krakowie, ia Mia A. B Se Walz amińgki 060 erhan . 


o godz. 10ej 
w kościele 00. Reformatów 


na które córka zmarłej Przyjaciół, Znajo- 
mych i pobożną Publiczność ASY E 


Baczność | baczność | PE EEEE ECA REEI DEEI EEEIEI IIED 
EN EO Rod ca ad r e a AE EEE E VET 


« Polak, katolik, przyjaciel ludu, rzemieślnik, 
lz W. Ks. Poznańskiego, poszukuje 


ae dzierżawy karczmy. 3 


Schlesischer 
_ Właścicielowi tejże nastręczy się sposobność 


okazania się dbałym o dobro ludu, wydzierża- Š R SA L g B R U | N H N B 


wiając ją zwyż wymienionemu, a odbierając pi- Qberbrunnen. Uznany jako leczni nieżytach i Buchotniczych chorobach płuc 
Jawce naszej pracy. (852-2-2) w przewlekłych nieregularnościach trawienia i two rzeniś krwi, w nieżycie pęcherza i cierpieniach 
„ Łaskawe oferty pod adresem: W. J. R. 4234 | piasku mocznego, w gośćcu itd. Rozsyłka w ciągu całego roku. (585 3-11) 
p. rest. Miejska Górka (Goerchen) W. K. Poznań. Salzbraunn. Zarząd zdrojowy księcia Fszczyńskiego. 


Kuch a Te Z uzdolniony, 


: ; > obremi 

świadectwami, poszukuje posady w Gali- 

cyi. — Adres: Dutkiewicz w Gorlicach. 
(847 3-3) : 


Cena 40 c., z przesyłką 55 e. 
(842-8-3) 


= a I 

E | | h 
Panienki lub starsze Salon mód pa en i 
osoby, ! 


życzące sobie uczyć się kroju podług najlepszego 
systemu, w krótkim czasie i pod przystępnemi 
Te warunkami, mogę pobierać lekcye. 

j|Ulica Krupnicza Nr. 8, w oficynie, I. piętro. 


otrzymał wielki wybór kapeluszy 


i 
(912-1 2) Í z Paryża, oraz materyałów na suknie 
Y 


wiosenne. Klementyna Chejecka. 
(795-5-6) Ji 


Bv poniedziałek 9 kwietnia b. r. 


jako w pierwszą rocznicę zgonu R DONE z Płótno. | zj (mody a papiera nb Oriani C 260 
i Ą 8. P  materye jedwabne. |; Stołowa bielizna. |; = > > | 
5 ] yiwsa Drohojowskiego AJ. Aksamit. Dr CHABLE uł, Vivienne 36 w Paryżu Szczepów owocowych 


Szyrting. Batyst. | 


_Podkomorzego Papieskiego, 
Dziedzica dóbr Ryczowskich, 
í odbędzie się 

1 Nabożeństwo żałobne 
3 '0 godz. 10ej zrana 

| © kościele parafialnym i w kaplicy 
8 grobowej na cmentarzu w Ryczowie 
Bo (pow. Wadowicki). 


Syrop ten leczy kro- 
| sty, liszaje, wyrzuty 


4 syfilityczne i czyści 
> AN ei krew. 
POMADA przeciw liszajom, wyrzutom. 


KĄPIELE MINERALNE przeciw słabościom 
naskórnym. (22-21-32) 


AENT SYROP z CYTRYNIA-| mia Paryża i Loncynu kupujemy pra- 

: PLUS DE 'NU ŻELAZA leczy g0- | „dziwe pei kosztowności, starożytności i stare 

COPA HU morcye, utraty nasie- | prykselskie koronki (points) Guttentag & Cos | 
ALB. nia i upławy białe. | wy Wrocławiu. Riemerzeile 9. (345 22-) A 


6—7 letnich (tj. 300 jabłonek i 60 grusz) wybo- 
rowego gatunku, jest na sprzelaż we Weryni po 
40 cnt. sztuka. Przy większych zamówieniach 
opuszcza się 10'%/, rabat. Zamówienia natychmiast 
wysłane zostaną za zgłoszeniem sie do Zarzą- 
du dóbr Kdolbuszowskich, poczta Kol- 
buszowa. (730-4-10) 


MAGAZYN BŁAWATNY I KONFEKCYJ 


HENRYKA SCHWARZA w KRAKOWIE 


otrzymał i poleca 


wielki wybór nowości 


WIOSENNYCH I LETNICH 
tak w materyałach na suknie, jakoteż w modelach paryskich i berlińskich 
okryć, kostiumów i t. p. ; 
DE Zamówienia na wszelką konfekcyę damską przyjmuje magazyn *ZBĘĘ 

m i i uskutecznia je spiesznie, 
== Wa żądanie rozsyła próbki. == [907-1-4] 


+ wcp ZEP 


CZE 


DZIENNIK PODRÓŻY 
` po Europie 


Jana i Marka Sobieskich, 
spisany przez Sebastyana Gawareckiego, Ą 
któremu był powierzył synów w opiekę pan 
wojewoda podówczas Ruski Jakób Sobieski. 
4 przydaną instrukcyą dla synów jadących 
za grdme4, Z oryginalnego rękopisu, znaj- 

` dnjącego. się. w cesarskiej. bibliotece w Pe- 


Śowarzyszenie pożyczkowe 


w Makowie 


z poręką nieograniczoną i w sądzie zapisane. 


Dywany. Firanki. Wyroby Sławuckie 


Z końcem roku 1881 było członków OOM BRA GD GOO SEŁNGYŚ A 0 ke 
tersbureu, przepisał i do druku przygoto- Kapy Kołdry. W ciągu roku 1882 przybyło członków o. . . . . . ję: AWZ ; a . a 
” Dzieje b arine ukła y dari 4 na łóżka. Pledy. Chustki. | |Dbyło w roku 1882 członków . aa uh sę. 
iwa „Czytelni Ludowej“ w Krakowie, na Zostaje z końcem roku 1882 członków. . . WO AE ERE, 
pięknym welinowym papierze. R! 


~ — Dzieło to. wydrukowane zostanie w takiej ; 
|| Vozbie egzemplarzy, w jakiej Wydawnictwo 
ow zyma przedpłatę lub zamówienia z po- 
daniem dokładnych adresów. doby 
Cena 1 złr. 80 cnt. 


Zamknięcie rachunków i bilans za rok 1882. 


Przychód Rozchód 
Zr, 10.88 T ent 2A Udziały, om. g e e N 671 cnt. 10 
»„ 69.202 „ 09 Wkładki na oszczędność . . . . . S Ra T E) 


ipèn 
p, 


INS” Najbliższe ciągnienie już 1 maja. 


| 
| ; Najlepszy i najtańszy nowy los! .. 
| y MS” Rocznie 3 ciagnienia. "ZBĘ 
j : NAJBLIŻSZE CIĄGNIERNIA: 
| = ŚĆ 1883: |. maja: główne wygrane AGQOQ.©Q0 


3.000 „ 00 Wierzyciele wekslowi . . PEACE 3.000 „ 00 

Przy zamówieniu Wydawnietwo przyj- s 01:100 mood UPożycziak (luj „4. płaca wlodoga 228 
muje bądź w całości, bądź jako, zaliczkę nace SO Odsetki ap una LON SBN69 0 AB 

50 c., RY PRZE! przontag można o m w LSB V,.80 Pundnszszapasowy |. ód/ 20 „5 0 A y a 
W markach pocztowych lub przekazem. Rn? : . Koszta założenia i urządzenia . szk 889 y f 
K ech przyjmuje się do a a austryac kiego Towarzystwa 1883: 1. września: główne wygrane ADQO.QOQO zir. > Əri -a 96 Zaliczki procesowe „ |. |... u 4%, si X O 

e 0 Czerwonego R | WE BP WIR LORDO, O na wę o oo a Bag, 
BĘ "ni 2 1884: I. maja: główne wygrane AO O.O000 zir. > 823 „ 98 Kaucye funkcyonaryuszów 

zł. BANI ROLNICY ye LWOWIR 1884: I. września: główne wygrane A®@®.®®0 zir pi 1.609" i 00 MPapiery, wartosoiowe i S oa aE 049001, 00, 
A Soła szenie zarejes' rowane a í Najmniejsza wygrana złr. 12, wzrasta aż do 20 złr. ; l e A 7 A X a a WO BUGU AAE E f 1.089 68:5 
ra Pięć PSH j Oryginalne losy Aa kursie giełdowym. wh "Gotówka R a z Gie „20SER AR? 

SITAREA po urzę: Zir. 159,416 ont. 28 Złr. 159.416 cnt. 28 


Kwity częściowe na 5 losów 


Ró, > R Obrót skarbcowy w roku 1882 wynosił 220.247 złr. 93 ent. 
. JErzęcie zwyczajne i 


25 spłat miesię ch 168.-8-5 2 
ii o W pierwszem ciagnieniu 2 stycznia padła główna pr ka i e AE NAGA BB || || a M S 
i ne f roma z wygrana ztr. 200.000 na wydany przez SE y 5 o p Pr. u St: i P E ' 
zenie kwit TEEN 5 losó kt j przy natychmiastowem, wyłącznem prawie gry. »tam czynny , M 
a | | RAE AR 4 Hd AA iogać ny taoania gra się na Wygrane w ilości 615.700 zir. Gotówka z końcem ro- Złr cnt. | Udziały „ Zir. 10.216 cnt. 14 
LB dopiero 6 złr. wpłacono. Ponieważ tania cena tych kwitów częściowych rozumie się tylko na nasz ku 1882 OE A GI WERA nanoszone: i 
jr odbędzie się we czwartek dnia i Po OFM NEO JNICNRMYNY RTR OLE obecny mały zapas, przeto polecamy rychłe zamówienia. Pożyczki ME EAN AW) 67. 478 ja 04 D i e 62.544 96 
_ kwietnia 1883 r. o godzinie| y hs) 2 l l Ad | niin il ( OC ani a6ć a WORE a AZ „ 96 
$ AE > $ oszta założenia iu- Odsetki ow n R 3.119 65 
__ 10ej przedpołudniem, w sali radnej KURGAN fllder mnis Tallon des „MERCU und f : à 


R“ Ch. cohn, Wiep, Wollzele 


rządzenia ua nn. f 350 „ 77|Fundusz zapasowy. 5 1.737 „ 62 
Dyrekcji galicyjskiego Towarzystwa > : ORA DEO WC, f -100 „ -00|Fundusz_ rozporzą- ; O 
Kredytowego ziemskiego pod Nr. 1 Odsetki S an E a 302 SAZAN ae a ea e 141 „ 25 
ul K Sol Ludwi A : ; Lokacye 8.573 61 |Kaucye . ` 823 98 

pr ; : i 4 27M p : s m ; EEE N Fete GANSA ; E OR DZ ; n 
przy ur Karo A we Lwowie. Milers rems ter Lofoten-Dorsch-Leberthre AIM. Zaliczki procesowe . A 800 3 > Zaś procesowe .  „ s A i 

j ; o 7 m mE, e e DR goen S Papiery wartościowe . 190011 OO Zyski a 2 $ 
Porządek obrad: A ae Ora Sz | P2A AA | | Y Zir. 80.854 cnt. 88 Zł. 80.854 cnt. 88 

_ 1) Sprawozdanie Dyrekcyi i przed- AD ! Ą K Ą 


łożenie bilansu za pierwszy rok 
; rachunkowy 1881/2. 
2) Sprawozdanie komisyi rewizyjnej 
i wniosek o udzielenie absoluto- 
. ryum ($. 29 f. stat): 
3) Wybór Komisyi rewizyjnej na 
_.. rok 1888 ($..29 c. stat.). 
4) Wybory członków Dyrekcyi ($. 
. 29 e. stat.). 


Lwów, dnia 8go marca 1883 r. 


Rada nadzorcza. 


UWAGA. Członkowi Towarzystwa słu- 
ży prawo do wzięcia. udziału w Zgroma- 
~ dzeniu i do głosowania przez innego człon- 
ka Towarzystwa jako pełnomocnika. 
Członkowie Rady nadzorczej i. Dyrekcyi 
~ pełnomocnictw takich przyjąć nie mogą. 

(8. 20 statutu). (909) 


[Przedruk nie będzie płacony]. 


Dyrekcya. 
Wroński Karol, Kocyan Ludwik, Ullrich Emil. 
Komisya kontrolująca Rady Zawiadowczej | 
Wagner Edward, rzeczoznawca. Serog Zygmunt. Prochniewicz Bogdan, Woyde Robert. 
| Komisya kontrolująca Walnego Zgromadzenia 


Kiszakiewicz Justyn, rzeczoznawca. Immerglück Wilhelm. O'szowka Józef. 
Zemlik Marcin. (904) 


Ausgezeichnet auf 13 Ausstellungen stefs allein mit den höchsten Preisen,zuietzt PARIS 
1878 gegen 43 Concurrenten allein mit der grossen goldenen Medaille, 


Cena | zir przy zamówieniu 6 flaszek opłatnie pocztą. Dostać można we wszystkich aptekach i handlach materyałów aptecznych państwa 
+». austryacko-węgierskiego i hurtownie w głównym składzie p. f. Pauwi Eckardt w Wiedniu F, Weihburgagsse 24. 
Składy utrzymuja w KRAKOWIE: J. Trauczyński aptekarz, K. Wiszniewski aptek.; w BOLECHOWIE: K. Schindler aptekarz: w BRZE- 
ŻANACH: Julian Hausberg aptekarz; w BRZESKU: W. Januszek aptekarz; w CZERNIOWCACH: F. Golichowski aptekarz; w DOBROMILU: Ant. 
rotowski aptekarz; w HORODENCE: M. Aksentowicz aptekarz; w JAŚLE: Romuald Palch aptekarz, w KOŁOMYT: J. Sidorowicz aptekarz; we 
LWOWIE: W. Karczewski aptekarz; w PODOLINIE: Józef Faix aptekarz; w PODGORZU: J. Skakalski aptekarz; w PRZEMYŚLU: M. Krug ku- 
piec; w RADYMNIE: M. Swiechowski aptekarz; w RADZIECHOWIE: Aleks. Jaśkiewicz aptekarz; w RATKOWIE: Oskar Saxinger aptek.; w ROZ- 
DOLE: Edward Kornberger kupiec; w RZESZOWIE: J. Schaitter i Sp. kupiec; w SAMBORZE: J. Aleksiewicz aptekarz; w SANOKU: Jakób Al- 
ster kupiec; w SIENIAWIE: Chaim Rath kupiec: w SOKALU: Eugeniusz Wysoczański aptekarz; w STANISŁAWOWIE: F. Macura aptekarz; 
w STRYJU: Leon Gärtner, aptekarz; w STRZYŻOWIE: W. Zalaczkowski aptekarz; w SUCZA WIE F. Liszko aptekarz; TARNOWIE: W. Miildner 
i Spółka kupiec; w ZAŁOŚCACH: Bruno Malkowski aptekarz, (639-4-6) 


A 


i AI 
Ces i król. Złoty medal 
Najwysza aa Kapiele OTEA TENN ERG E 1878 rok; 


Godzina jazdy od stacyi Feldbach węgierskiej kolei Zachodniej. 

4 Mozpeczęcie pory i maja. 

Szczawiki alkaliozno-muriatyczne i żelaziste, żętyca owcza, mleko, wziewania igliwiowe i roz- 

proszkowanej solanki zdrojowej, kapiele z gazu kwasu węglowego, żelaziste, rzeczne, igli- 
wiowe, zimne z urządzeniem do kuracyj zimną woda. | 
Zdroje mineralne gleichenberski i Johannisbrunn tudzież wytwory zdrojowe są do nabycia 
we wszystkich handłach wód mineralnych, tudzież w dyrekcyi zdrojowej w Gleichenbergy, 
dokąd także należy adresować zapytania i zamówienia na mieszkania i powozy. (875-1-2) 
0 


Marienbad w Czechach. 


Stacya kolei cesarza Franciszka Józefa w dolinie otoczonej lesistemi górami a otwartej 
tylko od południa, zupełnie ochronne położenie, wspaniałe daleko rozciągające się cieni:te drogi 
przez las górski, z 3 obszernemi łażniami do kpieli mineralnych, mułowych, natryskowych i ga- 
zowych i 4 zdrejami leczniczemi; jest głównym przedstawicielem zimnych alkaniczno salinicznych 
wód leczniczych A i 
Mreuzbrunnen i Ferdinandsbrunnen, najsilniejsze z wszelkich znanych wód, za- 

wierający sól glauberską okazują się szczególnie skuteczne w rozmaitych chorobach przyrządów 
trawienia, przyrządów moczowych, kobiecych organów płciowych, w cierpieniach w latach dojrza- 
łości, przeciw utrudnieriu pożywienia, jak w gość u, stłuszczeniu, cukrzycy itp. 

Wałdquelle uznaną jest w przewiekłych chorobach oddechowych. 

Mudolfsquelle działa szczególniej lecząco w przewlekłych nieżytach przewodu moczo- 
wego itd. Ambrosius- i Karolinenbrunn (uajobfitszy zdrój w żelazo w Niem- 
czech), są leczniczemi zdrojami czysto żelazistemi. Mapiele mułowe Marienbadzkie są 
najsilni: jsze z wszystkich znanych żelazistych kapieli mułowych. 3 

Miasto ma gustownie urządzone hotele i mieszkalne domy, urząd pocztowy, tel:grafowy i 
cłowy, dobrze zaopatrzoną czytelnie, Codziennie trzy raży koncerta muzyki zdrojowej, często inne 
koncerta bale i kółka tańców, codziennie przedstawienia teatralne. BUSS; AJ i 

Katolicki, ewangiel. i anglikański kościół (także nabożeństwo dysunick'e i szwedzkie) i bożnica. 

Pora trwa od A maja do końca września. Roczaie bywa 14,000 (bez wliczania 
turystów i przejeżdżających). Wsżelkie inne wody mineralue w halach do picia. ; ASA 

WHozsyřkeę wód mineralnyah, tylko we flaszkach szklannych po 3, litra, goli zdrojowej, 

wyrabanych z niej pastylek i mułu uskutecznia zarząd kapielowy, u którego również w 


Pierwsze 


w 


TOWARZYSTWOŚFABRYCZNE 


m m SE m æ > 
drzwi, okien i posadzek 
WIEN, IV., Heumiihlgasse 13, założone P. isiz 


| Admintetracya; w Paryżu, 22, Boulevard 

A SKC RS onimartre. 
PASTYLHE WO TRAWIENIA 

wytworzone u źródeł ze soli Vichy. Przyjemne- 
g0 smaku, 0 niezawodnym skutku przeciw kwa- 
som i mwośledzonemu trawieniu. 

KóRR,KW WECHIW DO MMĄPNEWLK. 
_ il Paczka wystarcza na kapiel dla osób, które 

f nie są w stanie udać się do Vichy. 

Bla unikmiena pd żądać należy 
aby na wszystkich produktach znajdowały 
| jad, się znaczki: 

„Kompanii Wód Vichy* 
Dostać można w Krakowie w apt. W. Re- 
_ qdyka przy M. Rynku i w apt. K. Wiszniewskie- 
` f go, oraz u PP. J. Wentzla, S. Feintucha, Józe- 


potrzebę tych przyborów w najkrótszym czasie” 
Koszar, szpitali, szkół, kantorów itd. itd., oprócz tego wszelkie inne roboty z drzewa, które 


mają być wy- = | składach dostać można darmo spór, Í 
z i . ; Aey : ; ; istrat — ā | 
| ía Gołdwassera i W. Goldwassera; wiTarno- konane zapomocą machin, wedle przedłożonych rysunków i modeli, z wyjątkiem mebli do mieszkań. (753-4-8) | PE ENE E Marienbad. | 
TOE N ee DRR Składy w Mrakowie u pp. J. Wentzla. Nóz. Gioldwasserą, Wil. Goldwassera, | 
Gi came o o z w Tarnowie u p. N. Trauma. (388-1-4) . | 
a  Czcionkami Drukarni „Czasu.“ ; 


A | WALOR A |. 77 Odpowiedzialny rządca Drukarni Józe/ Łakociński, /— | 


